s 


WYDANIE: ABCDE 


OPŁATA POC 
"Br + i 


ZTOWA UISZCZONA RYCZAŁTEM. 


WIECZORNY ILUSTROWANY. 


Rok IX | CZWARTEK, 10-go GRUDNIA 1931 R. 


CENA NUMERU 10 GROSZY, | Nr. 344 


Włamywacze w twierdcy modlińskie 


Zamach złodziei na 


kasę z dokumentami mobilizacyjnemi 


Napasimicy zosiali ujęci 


Warszawa, 10 grudnia | 

W jednym z budynków: twierdzy 
Modlina mieści się. kasa stacjonowane- 
go tam 32-go pułku piechoty, oraz kasa 
mobilizacyjna. W kasach tych prócz go- 
tówki przechowywane są ważne doku- 
menty woiskowe. 

Stojący przy budynku tym warto- 
wnik usłyszał około godz. 9 wiecz, ja- 
kieś podejrzane szmery, dochodzące z 
wnętrza budynku, wobec czego wszczął 
ałarm. 

Przybyli na miejsce żołnierze i żan- 
darmi, otoczyli budynek, z którego wy-, 
biegli jacyś trzej osobnicy i rzucili Się, 
do ucieczki w różne strony. ć 

Jednego z uciekających dopędził sier 
żant iuspekcyjny Filipkowski. Zatrzy- 
many stąwiał opór. Podczas szamota- 
nia rewolwer Filipkowskiego wystrze- 
lit i kula raniła nieznajomego w -dolną 
część brzucha. Ranny zwalił się na zie- 
mię, 

Tymczasem ujęto dwu pozostałych. 


Podczas badania zeznali oni, że nazy- dzieżach drobiu, Z wd: 


Proces przeciw zabójcy |,, 


3ei Fkorczyskiej odbędxzie | niebywałej cyiry 10.000 sztuk. 


Warszawa, 10 grudnia. 

Głośna sprawa 
teatrzyku „Anamas“ Igi 
znajdzie wkrótce epilog przed sądem 0- 
kręgowym, 

Po ukończeniu śledztwa przez sędzie- 
go Henryka Gogge, akta przesłane zo- 
zostały prokuratorowi Oskarowi Miilie- 
rowi, który przeygotował akt oskarżenia 
pociągając zabójcę Igi Korczyńskiej Za- 
charjasza Dorożyńskiego z art. 453 k. K. 

Proces, który wzbudza duże zaintere- 
sowanie, odbędzie się w pierwszej poło- 
wie lutego. 

Obrony oskarżonego podjęli się adwo, 
kaci A. Margolis i M. Goldstajn. l 


Straty gieldy 
newjorskiej 


Nowy Jork, 10 grudnia, 

Sekretariat giełdy nowojorskiej po- 
daje do wiadomości, że podczas ostatnie 
co dwuletniego kryzysu gospodarczego 
od 1 września 1929 r. do 1 grudnia 1931 
r. straty, spowodowanć spadkiem kur- 
sów na Wallstreet, obliczane są na 538.5 
miljardów dolarów. 


Z głodu 


Łódź, 10 grudnia: 

(d) Przed kilku dniami 17-letnia An- 
na Kednarkówna (Aleksandrowska 95), 
pokłócła się ze swym o;czyvmem i u- 
ciekła z domu. Dziewczyia nie miała 
żądnych krewnych ant zrajomych. do! 
których mogłaby stę zwrćwć z prośbą 
o pomos. 

Przeż kilka dni włuczyła się po niie 


ście, nie mając prawie me w ustach. 
Dziś w nocy zasłabła z głodu przed dù- 
mem przy ul. Piotrkowssicj 287, Pego- 


rove w stanie nieprzyteńinym przewio 
19 dwewcęzvnę do szpitala. 


zabójstwa artystki | wieńczona pomyślnym 
Korczyńskiej | najwięcej 


|imż 6 żon. Z ostatnią z nich obszedł się | 


wają się Bronisław Gajewski i Wincen- 
ty Eugeniusz Gutkowski, ranny zaś jest 
to Józef Zalewski, kasiarz zawodowy, 
zamieszkały w Warszawie w domu nr. 
15 przy ulicy Zakroczymskiej wraz z ż0 
ną, właścicielką kawiarni. 

Według dalszych zeznań, Gajewski ijsłyszał wartownik. 
Gutkowski, dotychczas” nienotowani Rannego Zalewskiego przewieziono 
przez policję, zamierzali okraść kasę do szpitala św. Rocha. Przy łóżku czu- 
pułku, ponieważ jednak po raz pierw-' wa posterunkowy. Jak się okazało, Za- 
Szy zabierali się do czegoś podobnego, |lewski był już karany więzieniem. 
przeto wynaięli specjalistę kasiarza w W pobliżu budynku, w którym miesz 
osobie Zalewskiego, któremu zapłacił |cżą się kasy, znaleziono rewolwery, nie 
za to 1000 złotych. wątpliwie należące do rabusiów. 


ry w sklepieniu, by tą drogą przedostać 
się do pokoju, w którym stoją kasy. 
Halas wywołany owem borowaniem u- 


Automobilowi złodzieje drobiu 


„smuriowo“ kradi kwar u 
Warszawa, 10 gtudmia. | cyś podejrzani osobnicy, 
Od pewiiezo czasu ; pólłeja powiatu jeźdzający i samochodami - - - 
warszawskiego zasypywana. była: skar- "Mając pewne dane, wywiadowcy t- 
gami i doniesieniami o masowych kra- rzędu śledczego, zatrzymali w Warsza- 
n aurrei | Wie na rogu ul, Ciepłej dwuch mężczyzn 
miasteczkach którzy się wybierali taksówką nr. 23527 
r do Czosnowa, 


Drób ginął we wsiach i 
w sposób nieżwiie tajemniczy; Zatrzymani zostali znani złodzieje 
W krótkim czasie, według meklum- ; drobiu Jankowski Czesław i Woźniak St. 
w, liczba skradzionego drobiu dosięgła (Vronia 36), którzy właśnie wybierali 
się na nową wyprawę złodziejską i po 

Powiatowy urząd śledczy rozwinął |transport wcześniej kradzionego drobiu 
ożywioną działalność która została u- | do Czosnowa, 
reziiitatem, że Zładzieje osadzeni zostali w więzie- 
drobiu ginie w Czosno-.niu, Pozostałych członków szajki po- 

często pokazują się ja- szukuje policja. 


wie, gdzie 


Morderca handlarza żywym fowarem 


poszukiwany liste mi śończemi w Sofsce | 


Warszawa, 10 grudnia [gon w krótkim czasie stał się jednym 
Do władz policyjnych nadeszła za |z członków rozgałęzionej szajki handla- 
pośrednictwem konsulatu polskiego w |rzy żywym towarem. 
Brazylii prośba dyrekcji tamtejszej po- Przed dwoma miesiącami w jednym 
licii, o odszukanie na terenie Polski, a z domów publicznych w Rio de Janeiro 
w PER rzędzie o przeprowadze- | rozegrała się mordercza widka między 
nie poszukiwań w Warszawie za nieja- | Harrigonem a jego szefetw. Szef handla- 
kim Binem Koszewnikiem. rzy żywym towarem, padł od ciosu no- 
Koszewnik, rodem z Białegostoku, |ża. Harrigon został aresztowany, zdo- 
opuścił Warszawę przed kilkunastu la-|łał jednak zbiec, a brazyiijsk'e władze 
ty. Wyjechał on do Ameryki za fałszy- | policyjne przypuszczają, że wyjechał 
wemi dokumentami. Za oceanem przy-|on do Europy i powróż! do kraju ro- 
brał sobie nazwisko Harrigona. Kosze- | dzinnego. 
wnik przed wyjazdem z kraju wielokrot Władze śledcze prowadzą w związ 
nie wchodził w konflikt z kodeksem karj ku z tą sprawą dochodzenia i poszuki- 
ny. W Ameryce Koszewnik vel Harri-' wania. 


Sinobrody przed sądem warszawskim 


Lekarze zbadaja jego paoczytalimość 
Warszawa, 10 grudnia.. |wy Mazowieckiej w niezwykłej sytuacji. 
Przed sądem okręgowym stanął: nie-| Byla zupełnie naga i skrępowana gru- 
zwykły przestępca Stefan Ślusarczyk, |bym drutem, 
który ma za sobą niezwykle bogatą prze Nieszczęśliwa kobieta dopiero w szpi- 
szłość kryminalną, Ślusarczyk zorgani- |talu odzyskała przytommość i opowie- 
zował w r. 1922 bunt więźniów na „Pa- |działa policji, że fo jej mąż Stefan Ślu- 
wiaku/. W czasie uśmierzertia. buntu zo- | sarczyk obszedł się z nią w ten sposób. 
stał wówczas śmiertelnie ranny naczel- Ślusarczyk tłumaczył się przed są- 
nik więzienia Topólewski, | dem dość mętnie. W pewnei chwili za- 
Ślusarczyk poza innemi występkami | przeczył wogóle temu, aby miał się dó- 
uprawiał „zawodowo“ wielożeństwo.Mial puścić bestialskiego czynu. Oświadczył, 
że o niczem nie wie, Sedziewie powzięli 
b. okrutnie. Szósta żona zbrodniczego wątpliwości co do jego poczytalności i 
Sjnobrodego, Anna Marchlewska, zosta- postanowili oddać go pod obserwację le- 
la znaleziona pewnego dnia w pobliżu Ra karzy. 


Cena mucznekuz i0 $Śroszy 


w Czechosłowacji 50 hałerzy 
w Niemczech 7 fenigów, 
w Gdańsku 10 fen. gdańskich 


IZZZEZEEZZZZEMCE 


Ft] = 

F Już ukazał się Ne 33 
bi wesołego tygodnika 
p- 


Gewan r” 


Cena numeru 


B 10 GROSZY 
OCOBOOOOSODZZOGU 


Senatorom odebrano 


mandaty. 
Z powodu analfabeiyzrniu 
Rzym, 10 grudnia. 
„Agenzia d'Italia“ dnosi że dwum se- 
natorom egipskim, którym zarzucono 
analfabetyzm, wyznaczył trybunał kasa- 
cyiny trzymiesięczny termin dla Wy- 
uczenia się czytania i pisania, 
Po tym terminie owych senatorów 
poddano. egzaminowi, przyczem okazało 


ZZEZZEECII 
ZIZIATAZZCOZJECE s) 


Do twierdzy dostali się przez podkop | się, że nie zdołali jeszcze wykazać się 
pod t. zw. bramą Szulca, zakradli się na | Jostatecznie tą znajomością, wobec cze- 
strych budynku i zaczęli borować otwe | go wybór ich na senatorów został unie- 


|ważniony. 


lul. Milaszewskich w Zagórzu, 


Samobójstwo malarza 


Łódź, 10 grudnia 

(d) Wczoraj około godz. 8-ej wieczo- 
rem w bramie domu przy ul. Nowo- 
Targowej 5, znaleziono jakiegoś męż- 
czyznę, zdradzającego słabe oznaki ży- 
cia. 

Wezwano doń pogotowie, które 
stwierdziła, że napił się on większej do- 
zy jakiejś nieznanej trucizny. Desperata 
w bardzo groźnym stanie przewieziono 
do szptala w Radogoszczu. 

Desperatem okazał się Abram Wa- 
nowski, malarz pokojowy, zamieszkały 


szybko prze- Inrzy ul. Piramowicza 5. Wanowski od 


dłuższego już czasu prawie wie nie za- 
rabiał i jego rodzina cierpiata nędzę. 

Nieszczęsny malarz, nie mogąc zna- 
leść żadnego zarobku, postanowił pozba 
wić się życia. Wczoraj rano wyszedł 
z domu, przez cały dzień włóczył się 
po mieście i wreszcie w godzinach wie 
czornych napił się trucizny. 


Zuchwały napad 
bandycki 
Sosnowiec, 10 grudnia 
Wczoraj około g, 8 wieczorem doko 
nano niezwykle zuchwałego napadu na 


właściciela sklepu spożywczego przy 
Zadela 


| Szmelkę. 


| 


W pewnej chwili wtargnęło do mie- 
szkanią Szmelki trzech osobników, któ 
rzy steroryzowali go i zrabowali kaset- 
kę zawierającą przeszło 2.000 zł. gotów 
ką, biżuterję, jak zegarki złote, kolczy- 


ki, pierścionki itd. i kilkanaście weksli 


na różne sumy, 

Z kolei bandyci przeszłi do sklepu, 
gdzie zrabowali znaczną ilość wyrobów 
tytuniowych. 

„Policja wdrożyła za bandytami ener- 
śiczny pościg. 


Konstytucja z „nieba* 
spadnie ma Fliszpanie 


Madryt, 10 grudnia, 

Parlament zakończył obrady nad pro- 
jektem konstytucji, Tekst konstytucji zo 
stanie wydrukowany w 500.000. egzem- 
plarzy, Które zostańią rozrzucone z sā- 
molotów w dniu wyboru prezydenta re- 
publiki, ` 

Wybór ten nastąpi 11 grudnia. 


Moskwa, ? grudnia. 

Jak podaje prasa sowiecka zen. Ma 
po zreorzanizowaniu swych wojsk wy- 
słać miał 10 szwadronów kawalerii w 
kierunku Cicikaru. Kawałetja cglińske 
ma jakoby za zadanie otoczenić Cigi- 
karu i rozpoczęcie kontrataku przeciw 
ko. zna dującym się w tem mieście woj- 
skom iapońskim. Według innyeli wiado- 
mości pomiędzy gen. Ma a dowódcą ja- 
pońskim toczą się od kilku dni rokowa- 


nia. 
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Wynalazki, które już były... 


Pierwsze auto parowe, — Grecy twórcami rakiet 
świetlnych. — Starożytne taksometry i zegarki 


Nic nowego niema pod słońcem 


„(x) Słynne zdanie Ben Akibe, który |mierzchłych. Jak wiadomo sygnały 
twierdził, że pod słońcem niema nic no- świetlne były w użyciu w czasje wojen 
wego i wszystko już kiedyś było, spraw | napoleońskich, tak, że zdawało się, iż 
dzia w całej rozciągłości. Niema pra- |jest to jeden z forteli wojennych „geniu 
wie żadnej dzidziny, nie wyłączając |sza wojny“. 


najnowszych technicznych wynalazków 


które budzą powszechne zdumienie, aby i Ajschylos w jednym ze swych licz 


nie spotkać sję w historji lub starożytnej 
literaturze ze wspomnieniami o jstnieniu 
podobnego wynalazku, czegoś w rodza- 
ju prototypu tego, oo obecnie wywołuje 
w nas podziw. 

Zdawałoby się, wobec tego, że jeśli 
coś już jstniało, to powinno było prze- 
trwać aż do naszych czasów, oczywiś- 
cie odpowiednio zmienione i ulepszone, 
Wynalazki jednak dziś uważamy za rze 
czy zupełnie niezbędne 1 bez których 
trudnoby nam było się obejść 
w czasach dawnych nie miały żadne 
go praktycznego zastosowania, lub też 
były tak prymitywnie sporządzone, że 
poprostu miast pracować nad jch ulep- 
szeriem, poprostu zapominano o nich po 
pewnym czasje j obecnie trzeba je... wy 
najdywać na nowo, 

Zdawałoby się, że tak popularny o- 
becnie automobil jest wynalazkiem naj- 
świeższej doby, w każdym razst, jstnie 
nie jego nie przekracza granicy kiiku 
dziesiątków lat. Okazuje się jednak, że 
wynalazek ten nie jest tak bardzo „no- 


= 


Słynny w starożytności dramaturg 


utworów mówi, że nieprzyjaciel dla po- 
rozumiewania się z odległemi pułkami 


Pierwszy zegarek wynaleziony zo- 
stał przez niemieckiego kowala, nazwi- 
skiem Piotr Hele, Był on kształtu kuli i 
ważył przeszło pół kilograma, a mecha- 
nizm jego nie przypominał wcale dzisiej 
szego precyzyjnego wykonania, Jednak 


nych dużo wcześniej, bo już przed dwoma ty; 


siącami lat wynaleziono coś: podobnego 
do dzisiejszych zegarów, których me- 


stosował specjalne znaki świetlne. Grec- | chanizm był o wiele precyzyjniejszy od 


ki historyk Polvjus przypisuje wynala- 
zek sygnałów świetlnych starożytnych 
hellenom, którzy powszechnie uchodzili 
za bardzo mądrych i przedsiębiorczych. 
Oczywiście, że dla ułatwienia stosowa- 
nia tego wynalazku, jak również i dla 
tego, aby uniemożliwić nieprzyjacjołom 
podpatrzenie j zrozumienie telegrafo- 
wanego tekstu, wynaleziono specjalny 
alfabet, który w zasadzie swej przypo- 
mina powszechnie dzjś używany aliabet 
Morse'a. 


Straszna zbrodnia lunatyka 


Sentra tajenumica 


(y) W okolicach Bordeaux rozegrała 
się przed kilku dniami pełna wstrząsają” 
cej grozy tragedja. Pewien gospodarz 
wiejski zamordował swą ż0nę i pocho- 


wym“. W ubjegłem stulecju na ulicach | wał w polu. Nazajutrz zbrodnia została 
Londynu ukazało się kilka wozów, poru | wykryta i sprawca aresztowany. Zu- 
szanych za pomocą małej maszyny paro pełnie złamany na duchu, morderca zła- 
wej, które na skutek swej niepraktycz- | żył zeznanie, z którego wynikało iż mor 
ności nie znalazły żadnego zastusowa- į derstwo popełnił, znajdując się w stanie 
nia bodzio znikły, podświadomości. Szczegóły tej, pełnej 

w „parokonny automobil“ nie był najwyższego napięcia dramatycznego, 
jednak właściwym prototypem dzysiej- sprawy nie zostały narazje całkowicie 


„szych pojązdów benzynowych, P'ierw- | wyjaśnione. I 


sze zapiski o istnieniu automatycznego |} Rolnik Jap Malson zaślubił przed kil 
pojazdu datują się się z siedemnastego | ku laty bogatą wdowę. Był on wówczas 
stulecia, Niejaki Hautsch, zegarmistrz z zwykłym robotnikiem rolnym. Udało 
zawodu, skonstruował wóz, który pory |mmu się zaskarbić sobie wzgzlędy boga- 
szał się szybko za pomocą mechanizmu, | tej wdowy, która po ślubje przepisała 
podobnego do mechanizmu zegaroweko. |na jego nazwisko połowę swego mająt- 
Ludwik XIV posiadał jeden z tych nie-|ku. Pożycie ich jednak nje było szczę- 
licznych wózków zegarowych i dość |śliwe. Pomiędzy prostym, pozbawionym 
cago odbywał małe przejażdżki, bar-|wszelkiego wykształcenia chłopem, a jn 
dziej dla zabawy, aniżeli dla praktyczne |teligentną i, pochodzącą z dobrego do- 
nego wykorzystania wynalazku. Oczy- | mu,niewiastą dochodziło na tem tle nieu 
wiście, koszt budowy takiego wozu był |stańnie do kontliktów, które były na po- 
niewspółmiernie wysoki do jego zasto- |rządku dziennym. Pozatem Jan Malson 
sowania, które jak sję zdaje było mocno |nie traktował zbyt poważnie obowiązku 
problematyczne. Jeszcze bardzej zdu-|dotrzymywania wierności swej małżon 
miewającem jest to, że o wiele dawniej |ce, tembardziej iż była od niego o 10 lat 
od „automatycznych“ pojazdów istniało | starsza. 

coś, co najdokładniej przypomina Trzy dorosłe zamężne córki pani Mal 


wynalezjonego przez Pjotra Hele, 
Grecki filozof Plato, posiadał, „cza- 
somierz*, którym był, wielce zachwyco 
ny o którym pisał że budził go co rano 
dźwięcznym dzwonieniem. Było to nic 
innego jak, do dzisiejszego dnia używa- 
ny budzik. Mechanizm tego czasomie- 
rzą niczem jednak nie przypominał dzi- 
siaj używanych, był bowiem poruszany 
za pomocą słupa wody. Sam przyrząd 
posiadał około metra wysokości i półto 
ra metra szerokości. 
amze 


pola Rartofiane$o. 


son stracił przytomność, gdy wrócjł do 
przytomności błagał na kolanach urzęd- 
ników kryminalnych, aby go zabrali z 
tego miejsca. 

Malson złożył wyczerpujące zezna= 
nie. Postanowił on już dawno zamordo- 
„wać żonę, ponieważ nie chciała przepi- 
sać na jego rzecz reszty majątku, brak 
mu było odwagi do wykonania tego czy 
un. W sobotę miat on straszny sen, Nie 
zdając sobie z tego absolutnie sprawy 
podniósł się on z łóżka, na pół we śnie, 
na pół na jawie, jak lunatyk, rzucił się 
na swą żonę j zadusił ją. W tym momen 
cie dopiero uprzytomnił sobie swój 
straszny czyn, opanował nim przerażają 
cy strach, iż ofiara jeszcze żyje, sięgnął 
więc po topór į rozbił jej czaszkę. Na- 
stępnie rzucił się do ucjeczki. Przyjacie- 
le mordercy zenali, iż od wielu lat cier 
piał na somnambulizm i przez pewien 
czas znajdował się pod opieką lekarską. 
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Nr 343 


Niespodziewane spadki 
uszezęśliwiają ludzi 


(n) Bardzo często tetnatem rożtnów 
filmowych i sztuk teatralnych jest przy 
padek otrzymania niespodziewatiego 
spadku przez jakiegoś biedaka. Któż z 
nas, siedząc w kinie czy w teatrze i ob- 
serwując sztukę, hie marzył o. tem, by 
również jemu uśmiechnęło się szczęś- 
cie, by również on otrzymał niespodzie 
|wanie jakiś spadek, który umożliwiłby 
mu prowadzenie bardziej szczęśliwego 
bardziej spokojnego życia? 
| A jednak takie wypadki zdarzają 
się nie tylko na scenie i ekranie. Życie 
jest niekiedy bardziej romantyczne i 
teatralne, aniżeli mogłoby się to wyda” 
jwać. Niedawno w prasie całego świata 
jukazała się wiadomość o olbrzymim 
spadku rodziny Wendel. Mowa była o 
jakiejś dziwaczce, która mieszkała w 
New Yorku. Gdy odczytano, po jej 
;śmierci testament, okazało się, żę 
,zapisała ona nikomu swego wielkiego 
majątku, wynoszącego 75 miljonów do- 
jarów, lecz poleciła rozdać go wszyst- 
|kim swym krewnym, żyjącym na świe- 


e. 
| I oto ze wszystkich stron posypały 
'się zgłoszenia. Wszyscy przeglądali go- 
rączkowo swe papiery rodzinne, aby 
się przekonać, czy przypadkiem nie łą- 
czy ich z zmarłą testatorką jakieś po- 
krewieństwo, I niewątpliwie w naibliż- 
szym czasie zostanie już wyjaśnione 
komu ni wanie uśmiechnęło słę 
szczęście, | 

Niewielu ludzi wie też zapewne, że > 
słynna powieść Bennet „Mały lord“ 
osnuta jest na tle prawdziwego zdarże” 
nia. Jeden z członków słynnej $ 
skiej arystokratycznej rodziny hrabiów 
Siefield, popełnił w swoim czasie me- 
zalians, co spowodowało, że cała ro- 
dzina odwróciła Się od niego. Wyjechał 
on wówczas i zamieszkał w Nowej Ze- 
landji. Wkrótce po narodzinach syna 
zmarła jego Żona, a po kilku latach 
zmarł on również sam, nie pozostawia- 
jąc swemu dziecku żadnej informacji, 
dotyczącej jego pochodzenia. 

Gdy brat jego, właściciel kolosalne- 
go majątku Siefield zmarł, nie pozosta- 
wiając żadnych potomków, adwokaci 
zaczęli szukać spadkobierców i wów* 
czas wykryli przypadkowo, że w No- 
wej Zelandji mieszka bratanek hrabie- 
go. Wychowywał się on wówczas u 
chłopa, który zaopiekował się nim po 
śmierci ojca. E 


Niezwykła tranzakcja żonami 


Grotestowy proces w Ameryce 


(y) Przed sądem karnym w Nowym | wały niezwykle serdeczne stosunki, 
Jorku toczył się w tych dniach proces| Jednak po dwuch latach sytuacja ta 
który ze względu na niezwykłe tło nie uległa zmianie. Właściciel fabryki o- 
posiada precedensu nawet w ekscen-| świadczył pewnego razu Bertrandowi, 


siejsze liczniki używane przy taksomet- |son z pierwszego małżeństwa doradza” |t-umznej Ameryce iż w przeciwieństw i 
p . A p " . st i d m ża 
rach Ula obfozenja. długośc „przebytej |ły.chgie swej matce, ahy się EWA =" ia karnym O'Cylon stanę- brał sobie odpowiedniej alżonki, wóz 


trasy, ze swym mężem; Malson nie chcjał jed 

Zasada tych taksometrów jest o wie |nak nic słyszeć o rozwodzie i starał się 
le starsza, aniżeli prototyp auta, datuje | nakłonić małżenkę, aby przepisała na je 
się Ona od czasów starożytnych, jednak |go rzecz również drugą połowę mająt- 
początek tego wynalazku nje jest namj ku, Pani Malson odpowiedziała na tę 
znańy. Pierwsze wspomnienia datująl propozycję kategoryczną odmową. Od 
się od! czasu Herona który był wielkim | tego czasu stosunki między małżonkami 
technikiem į wynalazcą starożytnej Gre |zaostrzyły się jeszcze bardziej į docho- 


ło dwuch mężów pod zarzutem zamiany S0n, jak się okazało nie był szczęśliwy 
małżonek. Obydwaj dokonali tej zamia- w Pożyciu małżeńskiem, żona jego nie 
ny po obopólnem porozumieniu; niezwy miała absolutnie żadnego zamiłowania 
kła ta umowa została zawarta na pi- do Sportu, za którym on przepadał, nato 
śmie, Bohaterami tej jedynej w swoim miast młoda norweżka była zapaloną 
rodzaju historji są dwaj serdeczni przy Sportsmenką, ze szczególnem zamiłowa 
jaciele, inżynierowie Jack Sweenson i niem uprawiała grę w golfa i sport sa- 


GK 


dziło między nimi do niezwykle burzli- 


Ralph Bertrand. Sweenson, znany mul- 


timiljoner, posiada poza oibrzymią fa- | 


mochodowy. 
Okoliczność ta, jak zeznał przed sę- 


„„Przyrządem tym można mierzyć dro | wych scen. 
gi, bez potrzeby przykładania do nich Ubiegłej niedzieli, gdy jedna z córek 
specjalnego łańcucha“ — pisze Heron — |przyszła w odwiedziny do swej matki, 
Jest to wóz, na którym w wolnym tem-|ku swemu zdumienju, została mieszka- 
pie zupełnie wygodnie objeżdża się dro |tie zupełnie próżne. Informowała się u 
ge, którą trzeba zmierzyć, a chcąc prze |Sasiadów, nikt jednak nie wiedział, gdze 
konać się o jej długości wystarczy tylko |znajduje się para małżonków. 
liczyć obroty koła, a następnie zmie- Wtem na polu kartoilanem rzucił się 
rzyć odpowiednio koło”. jej w oczy świeżo usypany pagórek. O- 
Jak widać, zasada ta jest identyczna |panowało nią straszne podejrzenie. Za- 
z używanemi dzisaj pomiarami przeby* | wołała ona dwuch chłopów j poprosiła o 
tej drogi w t. zw. taksometrach, gdzie |odkopanie pagórka. Chłopi przystąpili 
również za podstawę obliczeń wzięty |do kopania wtem straszny widok ukazał 
jest obwód koła. się ich oczom: na głębokości 20 centy- 
Czy Heron był sam wynalazcą tego |metrów spoczywały zwłoki pani Mal- 
„wozu-miary” niewiadomo, gdyż niemal json, Natychmiast zwrócono się do poli- 
równocześnie z jego zapiskami znajduje |ch, obdukcją lekarska wykazała, iż 
my również podobną wzmiankę w pi-| Śmierć nstąpiła na skutek uduszenia. Po 
smach rzymianina Bitruviusa, który |uduszeniu ofiary morderca zadał jej 
również ten wynalazek bardzo wychwa; straszny cios toporem w głowę, 


bryką rozległe dobra; Bertrand wyenai-, dzią, nasunęła mu myśl zamiany Swej 
grował przed dwudziestu laty z Nrwe- małżonki na żonę dyrektora fabryki, 
gii do Stanów Zjednoczvnych i obiąi kie Obydwaj małżonkowie zawarli odno- 
rowtiictwo fabryki Sweenson'a. Zamie- Śny układ i obecnie zamiana ta stała się 


szkiwał on niezwykle luksusową willę, 


którą mu oddał do dyspozycji jego szef. | 


Przed sześciu laty Bertrand musiał 
w sprawach rodz:inych udać się do 
swej cjczyzny. Ta:n pozna! on córka pe 
wnego fabrykanta. w której zakuchał 
się z pierwszego wejrzenia. Bertrand po 
stanowił ją poślubić, jednak przed po- 
wzięciem ostatecznej decyzii postano- 
„wił zwrócić się o zezwolenie do swego 
szefa i przyjaciela, co było tembardziej 
wskazane, gdyż Sweenson był zawzię- 
tym wrogiem płci pięknej i przyjacielo- 
wi swemu stale zalecał wytrwanie w 
stanie kawalerskim. Jednak po powro- 


|cie inżyniera pracodawca jego zmienił 


la. Podejrzenie padło natychmiast na jsię na punkcie niewiast do nie poznania, 
Używane podczas wojny sygnały Jean Malson'a. Po upływie 24 godzin|i po kilku miesiącach poślubił młodą u- 
świetlne podawane nieraz poprzez front od momentu wykrycia zbrodni został on |rodziwą amerykankę. Przyjaźń obydwu 


faktem dokonanym. 

Po upływie roku pożycia małżeńskie 
go tytułem próby stronom przysługiwa 
ło prawo wszczęcia ewentualnych kro- 
ków rozwodowych, Żony wyraziły na 
układ swą całkowitą zgodę, i umowa ta 
nie pociągnęłaby za sobą niewątpliwie 
żadnych konsekwencyj, gdyby nie pani 
Sweensoń numer 1. 

„Po miesiącu pożycia z inżynierem 
mimo kategorycznego sprzeciwu swego 
pierwszego męża oświadczyła, iż posta 
nowiła zerwać z inżynierem, Pewnego 
dnia opuściła ona swego drugiego mał- 
żonka i anonimowym listem doniosta o 
całem tem wydarzeniu władzom sado- 
wym. Sąd wydał wyrok względnie ła- 
godny: milioner Sweenson został skaza 
ny na trzy miesiące więzienia, zaś jego 


aresztowany w jednym z hoteli w Bor- ,młedych małżonków przeniosła się na norweski przyjaciel na dwa miesiące. 
deaux. Sprowadzono go na pole kartofla jich połowice, obydwie pary utrzymy-/ 


nieprzyjaciela na bardzo wiclkie odleg- 
| łości pochodzzą również z czasów za- 


Nr. 344 


R O O a A 


150 tysięcy inwalidów 


zamieszkuje w Solsce 


imwalidzi oirzypzmusją więflcsze summ 
maca uruchomicmie warsztatów 


(d) W tych dniach została opraco- 
wana szczegółowa statystyka inwali- 
dów, zamieszkałych na terenie całego 
kraju, kóra uwzględnia również dane 
z ostatniej, dodatkowej rejestracji, jaka 
niedawno miała miejsce. 

Ogółem w całej Polsce znajduje się 
obecnie przeszło 150 tysięcy inwalidów. 
Jak wykazuje statystyka, liczba inwali- 
dów b.-formacyi polskich (legiony, dow 
borczycy i t. d.) wynosi 1247 osób, 
z b. formacyj ei uznanych przez 
państwo polskie 253 inwalidów, z b. 
armji rosyjskiej przeszło 16 tysięcy 0- 
sób, z b. armii niemieckiej przeszło 55 
tysięcy osób, z b. armji austriackiej 
przeszło 50 tysięcy osób i wreszcie 
liczba inwalidów armji polskiej wyno- 
si około 27 tysięcy osób. 

Z pośród ogólnej ilości inwalidów, 
przeszło 27 tysięcy nie pobiera ze Skar 
bu żadnego zaopatrzenia, gdyż stopień 
ich niezdolności do pracy został określo 
ny poniżej 15 proc, 

Pozostali, jak wiadomo, otrzymują 
stałą rentę. 

Niedawno ministerstwo pracy I opie 
ki społecznej wydało zarządzenie o 
f. zw. kapitalizacji renty inwalidzyiej. 
Kapitalizacja renty inwalidzkiej polega 
na jednorazowej wypłacie większej su- 
my, odpowiadającej rencie za przec ,2 
dłuższego okresu czasu. Skapitalizowa- 
na renta wypłacana jest na uruchomie- 
nie warsztatu, kupno niewielkiego go- 
spodarstwa rolnego, czy też na ukoń- 
czenie nauki, która ma zabezpieczyć 
inwalidzie byt: 

Inwalida, który podejmuje skapitali- 
zowaną rentę, traci już prawo do wszel 
kich wsparć, udzielanych przez pań- 
stwo. Jeżeli mu się pieniądze rozejdą, 
CYWRTHETE FOTOPZENTPTPRORCE A AERTS 


Jutro, w piątek dnia fi b. m. 
Wielka Premjers 
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HALLO? RUMBAM 


na czele z królem płyt gramofonowych 


Tadeuszem Faliszewskim 


St. Balcerakówną 
B. Halmirską 

J. Prokopiakówną 
i. Różyńską 

z. Nowicką 

St. Heinrichem 
Wł, Janeckim 

AI, Suchcickim 

J. Welinem 


8 BOMBA-GIRES 


oraz statystki I statyści. 


Bilety można nabywać w biurze podróży „Orbis” 
Piotrkowska 67, vis a vis „Grand-Hotelu" po ce” 
nach od 1 zł do 4.50 zł. 


ED e DE CZY SKC S SOUOK 2 
Eómwycnwwcz bjia 


(d) W mieszkaniu przy ulicy Pabianickiej 92 
wynikła krwawa bójka, w czasie której został 
dotkliwie poturbowany Józef Moder, zamieszka- 
ty przy ulicy Pabianickiej 92. Wezwano doń po 
gotowie, które mu udzieliło pomocy lekarskiej. 
Sprawców bóiki pociągnięto do odpowiedzial- 
ności karnej. 


Wbprzejgiechkaomie 
(d) W Radogoszczu pod koła wozu dostała 
się 9-letnia Marysia Fijałkówna, zamieszkała 
przy ulicy Złotej 10. Wezwano pogotowie, które 
jej udzieliło pomocy lekarskiej. Woźnicą zajęła 
się policja. 


Faiming uupaaciekc 

(d) W domu przy ulicy Franciszkańskiej 29 
spadł ze schodów Karol Raj. Doznał on ciężkich 
potluczeñ, 

W domu przy ulicy 28 p. Strzęlc. Kaniow. 3 
ofiarą podobwego wypadku padła Stefania Ich- 


matska, Pozotowie udzieliło im pomocy lekar-| $ Ran 7 Mż: e: 


skiej. 


lub je utraci wskutek iakiejś niekorzy- 
stnej tranzakcji handlowej, nie może już 
liczyć na dalszą pomoc. 

Ministerstwo pracy wydało obecnie 
zarządzenie, aby w pewnych wypad- 
kach kwota skapitałizowanej renty nie 
była wypłacana inwalidzie, lecz wprost 
osobie, której inwalida jest obowiąza- 
1y wpłacić tę sumę w związku z uru- 
chomieniem warsztatu, kupna sklepu, 
ziemi, narzędzi pracy i t. d. 

Zarządzenie to zostało wydane z te- 
go powodu, aby uniemożliwić wydanie 
pieniędzy na inne cele, niż zostały one 
przeznaczone. 


oxi TESRESS 


1931 
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Reorganizacja pomocy 
dla położmic 


Łódź, 10 grudnia 


w wprowadzona będzie w Kasie Chorych od 1 stycznia 


cego kilka ulic, jednej akuszerki, może 


G) W dniu wczorajszym w kasie cho| wpłynąć ujemnie na lecznictwo. Zda- 


rych odbyła się konferencja przy udzia” 
le związków zawodowych, zastępcy 
komisarza kasy chorych dyr. Sambor- 
skiego oraz naczelnego lekarza dr. Bo- 
gusławskiego. Przedmiotem konferen- 
cii była reorganizacja pomocy położni- 
czej, która ma być przeprowadzona na 
terenie Łodzi od 1 stycznia. 

Związki zawodowe wysunęły objek- 
cje, iż podział miasta na rejony oraz 
przydział do każdego rejonu, obejmują” 
BE a) 


Kongres związków 
pragowników | przemysłowych: 


domaga się skrócenia czasu KDNERCHJ| 
do sześciu śwdzim 


(d) W Warszawie w ciągu dwuch 
ostatnich dni odbywał słę kongres pol- 
skiej konferencji związków zawodowych 
pracowników  mmysłowych, reprezentu- 
jącej organizacje pracownicze ze wszy- 
stkich ośrodków miejskich całego kraju. 

Kongres powziął szereg uchwał po- 
siadających bardzo doniosłe znaczenie 
dla ogółu pracowników umysłowych. 
Przedewszystkiem postanowiono zwró- 
cić się do wszystkich bez wyjątku orga- 
nizącyj pracowników umysłowych, dzia- 
łających na terenie Polski aby wspólne- 
mi silami powołać do życia centralną or- 
sanizację i reprezentację ogółu zrzeszo- 
nych pracowników umysłowych, 

Do tej pory, jak wiadomo, w ka 
mieście dztała po kilka, a nieraz nawet 
po kilkanaście zupełnie odrębnych orga- 
nizacyj pracowniczych, które przeważe 
nie nie pozostają ze sobą w żadnym kon 
takcie. Zdarza się często, że jedna z 
tych organizacyj podejmuje jakąś akcję 
wie porozumiewając się zupełnie z innemi 
pokrewnemi związkami i przegrywa 
sprawę z tego powodu, że działa w poje- 
dynkę i rozporządza zbyt szczupłemi 
środkami, 


„Nieboszczyk” w więzieniu 


za udział w kradzieżach mieszkaniowych) 


(d) W swoim czasie policja łódzka 
aresztowała kilku włamywaczy, którzy 
mieli na sumieniu sporą ilość kradzie- 
ży mieszkaniowych. Dochodzenie usta- 


eb, że prócz aresztowanych, do szajki 


sj należał Bolesław Gniadosz, zamiesz 
kały przy ulicy Zielonej. 

„ Gniadosza nie zdołano odszukać. Ro 
dzice jego oświadczyli, że uciekł za- 


granicę i nie zawiadomił ich o miejscu m 


swego pobytu. 


„Upłynęło kilka miesięcy. Pewnego 
dnia stary Gniadosz obwieścił wszyst- 
kim swym sąsiadom i znajomym, że 0- 
trzymał wiadomość, iż syn jego zginął 
w czasie katastrofy samochodowej w 
okolicach Brukseli. Gniadosz udał się 
również do policji, oświadczając, że da! 
szy pościg za Bolesławem jest już bez- 
celowy, gdyż on nie żyje. 


Policja zażądała od Gniadosza wska 
zania źródła, z którego pochodziła wia- 
domość o Śmierci jego Syna, lecz nie 
chciał on tego wyjawić. 

Upłynęło kilka tygodni. 


Pewnego dnia jeden z sąsiadów 


Kongres warszawski stanął na tem 
stanowisku, że w sprawach, dotyczących 
ogółu pracowników umysłowych, wszy 
stkie organizacje winny wspólnie wystę- 
pować gdyż tylko w tym wypadku li- 
czyć mogą na przeprowadzenie swych 
postulatów, 

Informują nas, że niebawem odbyć 
się mają wspólne konferencje poszczegól 
nych organizacyj pracowniczych, w celu 
omówienia spraw, związanych 
rzeniem wspólnej reprezentacji. 

Kongres warszawski postanowił dalej 
wszcząć starania o zwołanie międzyna- 
dowej konferencji z udziałem przedsta- 
wicieli wszystkich państw, celem skróce 
nia czasu pracy dla pracowników umy- 
słowych do sześciu godzin dziennie. 

Dalej kongres wysunął żądania spo- 
łecznei kontroli nad produkcją oraz asu- 


|niecia z kraju wszystkich pracowników 


cudzoziemców, zatrudnionych w pol- 
skich przedsiębiorstwach, 

Następnie kongres uchwalił cały sze- 
¿reg rezolucyj, dotyczących bezrobocia. 
ubezpieczeń socjalnych, ochrony pracy 
dla młodocianych i kobiet, nadliczbo- 
wych godzin pracy itd. 

Eosin] 


z two- | zdrowiu 


rzyć się może bowiem, że w tym cza- 
sie, gdy daną akuszerkę wezwą do ja- 
kiejś chorej, będzie ona zajęta u innej 
chorej. 

Naczelny lekarz dr. Bogusławski 
wskazał jednak, iż obawy związków 
zawodowych są plłonne. Kasa chorych 
musi wprowadzić tę inowację ze wzglę- 
dów oszczędnościowych, jednakże nie 
wpłynie to ujemnie na pomoc położni- 
czą, albowiem w razie zajęcia akuszer- 
ki na innem miejscu, zawsze do usług 
ubezpieczonych stać będzie pogotowie 
położnicze. 


PAŁ 


znakiem STRZELCA w dniu 


URODZENI pod 
10 gr udnia , iae postad aj 


charalter niezrównowa- 
żony, próżny, chęć saik amea się płci odmien- 
nej, lekceważenie, umysł nierówny i fantastycz- 
Ly, są zdamia przez co nie dotrzymują 
przyrzeczenia, » ea się sekretami i taje- 
mnicami innych lubią intrygować Posiadają wro- 
dzone zdolności filozoficzne lub literackie i mają 
zamiłowanie do głębszych studjów naukowych, 
lecz mało kiedy z takowych korzystają, Osiągną 
powodzenie i szczęście w m. przyszłem, jak 
i zadowoleni chowo w pożyciu 
Oczekuje ich życie długie przy 
, pomimo ni i skłonności do 
przeziębień, Dzięki poparciu osób wyżej po- 
stawionych zajmą w p: itne etano- 
wisko, odegrają wielką rolę, lecz wiele z tako- 
wego nie © tają z powodu niezdecydowane- 
go charakteru i intryę wrogów 

Urodzeni pod wpływem STRZELCA — po- 
winni wystrzegać się r poetę i nadmiernego 
picia płynów, gdyż odczuwają bóle żołądkowe i 
chorobę nerek. 

Dla urodzonych 10 grudnia, szczęśliwy mie- 
siąc czerwiec, ały dnia 19, 17, 23, 29, kolor lila- 
róż jako amulet-talizman CHRYZOPAZ przynosi 
szczęście liczby loteryine 113210 — 8. 


Pracownicy miejscy 
żądają 
wypłacenia zasiłków 
zimowych 

Łódź, 10 grudnia 
( Na dzisiejszem posiedzeniu magi- 
stratu, zarząd miasta zajmie się specjal- 
nie sprawą wypłaty zasiłków zimowych 
dla robotników sezonowych oraz dla sta 
łych pracowników miejskich. Zasiłki dla 


Gniadoszów spotkał na ulicy ...Bolesła- | robotników sezonowych już zostały u- 


wa. , 
„Nieboszczyk* doskonale wyglądał. 
był bardzo ladne ubrany. Gdy ujrzał 


sąsiada, odwrócił głowę i przyśpieszył | 


kroku. 

Sąsiad ów nie omieszkał zwrócić się 
do policji, komunikując jej 3 swem 
spotkaniu. Wdrożono znów dochodze- 


e. 
Okazało się, że Bolesław Gniadosz 
w rzeczywistości wogóle nie wyjeź- 
dżał zagranicę, Kilka tygodni spędzi? 
gdzieś na Kresach Wschodnich, a na- 
stępnie wrócił do Łodzi. Ojciec ukrył 
go (t jakiegoś znajomego a następnie 
zameldował policji o jego Śmierci, przy 
puszczając, że w ten sposób uchroni 
Syna od aresztowania. 
Bolesława aresztowano. 
Na sprawie sądowej nie przyznał się 
on do udziału w kradzieżach. 
Sąd oparł się jednak na zeznaniach 
świadków i skazał go na rok więzienia. 
W najbliższym. czasie stanie przed 
sądem stary Gniadosz, który będzie od- 
powiadał za wprowadzenie władz w 
błąd i zą ukrycie syna pized policją. 
EEEE 


CHCE/Z POMÓC w WALCE 
ZN /ZYM WROGIEM LUDZKO% 


KUP_N 


EZR 


- PRZECIWGRUŻLIC ZĄ 
ZZNYA 


ENNIENNI A 


WRN 


EA 


ANYA 


chwalone przez radę miejską, chodzi 
więc tylko o to, aby ustalić terminy ich 
wypłaty, stosownie do możności finan- 
sowych magistratu. 

Niezależnie jednak od tego wypłynę- 
ła nowa sprawa — zasiłków dla praco- 
wników stałych. Zasiłki te wypłacane 
były rok rocznie. W roku ubiegłym, wo 
bec odmowy wypłaty tych zasiłków. 
pracownicy przeprowadzili jednodniowy 
strajk demonstracyjny i w konsekwen- 
cji wypłacono im zasiłek ten częściowo. 
W roku bieżącym pracownicy: pono- 
wriie zagrozili strajkiem i z tego też 
względu na dzisiejszem posiedzeniu. 
sprawa ta będzie przedniiotem drobiaz- 
gowej dyskusji. 


Psy Śryzą 
(d) W podwórzu domu przy ulicy Wawel- 
skiei 19 Antonina Popielska została dotkliwie 
pogryziona przez psa. Wezwaro do niej pogoto- 
wie, które po udzieleniu pierwszej pomocy po- 
zostawiło poszkodowaną na miejscu. 


Dyżury apie. 
Dziś w nocy dyżurują nast ki 
Sz,Jankielewięza (stary Rynek PSE 
manowskiego 37), B, Głuchowskiego (Narułowi- 
czą 6), Ea Hamburga (Główna 50), L. Pawłow- 
o ka 307), A. Piotrowskiego (Po- 


j 
szą 
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I-szy dźwiękowy 
Kino -Teatr w Łodzi 


SPLENDID 


ul. Narutowicza 20 


EXIRNESS 


10.X1I 
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lini ukl. A MILOSC ZORZETY 


tężny dramat francuskiej produkcji 1932 roku. któ bił si 
Fdo grze aktorów, Główną rolę śpiew a w! 
DANIELA PAROLA w otoczeniu wiośnianej J 


ekranu PIOTRA BACZEW 


Bilety ulgowe ważne, 


czoło najlepszych filmów Peter zł aT 
"i tancerki kabaretowa odtwarza właścicielka n A 
SELINE GAEL, demonicznego JACQUES VARENNE'Ą 
A, — Początek sean.sów o godz, 4-ej, w soboty, niedziele i święta od godz. 12-ej w poł — 


dzięki swej nieprzeciętnej akcji 
jszy ch nóżek Francji jasnowłosa 
i Jednego. z najlepszych amantów 


Ueo CEEE 
DŹWIĘKOWE DZIŚ I DNI NASTĘPNYCH FILM POD TYT, A 
Rozwód ka“ P EB 
99 głównej SA 
Dramat życi odtwarzaj nA zdradzonej A TT A czy powa 
W roli NORMA SH PARER Poz P w, (ale "a kreu CH TER 4 = EH 
fast Nadprogram; R, Poroninie- iękowy F kie b GORAD na NAGEL, e atA a ROBERT” M ON NEGO orig: 


Dziś I DNI NASTĘPNYCH! 


Dźwiękowy Teatr Swietlny 


CASINO 


Dziś pocz. o g 4 30 ppoł. 


DŹWIĘKOWY 


Moje jePPYRRY, j 
RE 3 | 


ziele naszego groda 


Bardzo wielu ludzi w naiwnej prostocie du- 
cha i umysłu przypuszcza, że u nas zawsze było | © 
tak źle jak dzisiaj, Pogląd ten jest łałszywy, jak 
co druga pięciozłotówka, 

Były czasy, kiedy spokój I szczęście pano- 
wały niepodzielnip w naszym grodzie. 

Ciszą zaległa wokoło, jak kupiec dzisiejszy 
w podatkach i tylka od czasu do czasu nieure- | 
gulowany zegar 4% wieży magistrackiej wydzwa- , 
nial niewłaściwą godzinę, budząc niepotrzebnie 
robotników do pracy o dwie godziny za wcześ- 
nie, wobec czego wprowadzał zamieszanie i wy- 
prowadzał wszystkich w pole, ciągnące się hen! 
— za rogatkami, 

Wbrew przysłowiu „nie odrazu Kraków zbu 
dowano* miasto nasze rozwijało się szybko, za- 
dziwiająco szybko, niemal z takim impelem, z 
jakim rorpadło się w gruzy protestów w rige, 
późniejszych, 

Jak szybli był rozwój w każdej dziedzinie 
naszejo życia społecznego dowodzi fakt, że pod- 
czas gdy w ostatnim dnin XIUI.go wieku szklanka 
herbaty w cukierni kosztowała. 30 groszy, w 
pierwszym dniu wieku XIV-go ta sama szklanka 
bez herbaty kosztowala fuż 55 groszy, 

Wraz z rozwojem cen postępuje szybko na- 
przód upadek handłu 1 przemysłu, 

Dnia 4-go lipca 1357 roku miasto nasze wy» 
produkowało" 3 damskie staniczki, 4 metry szpa. 
gatu, 2 łokcig barchana na dessous, 5 par skar. 
petek itd, 

Charakterystycznym objawem naszego grodu 
była niezmienna ilość mieszkańców, 

"W roku 1567 miasto nasze liczyło 345.673 
mieszkańców, W roku 1569 tak samo — 345.673. 
W roku 1657-ym wydział statystyczny magistra. 
tu znowu podał do wiadomości, że ilość miesz- 
kańców naszego środu wynosi 345,673, Nikt nie 
mógł tego zrozumięś, 

— (o to, u licha? — pytano, — Czy tu u 
was wcale nie rofTzą się dzieci?,, 

Okazało się, że, owszem, dzieci rodziły się, 
ale po każdem przyjściu na świat dziecka ktoś 
znikał nagle pocichu z naszego miasła i stąd ta 
stała liczba mieszkańców, 

Wiadono, że każdy człowiek, aby dobrze 
czuć musi posiadać trzy rzeczy: pieniądze, 


się 


zdzowie i huworck. f 
O pieniądzach dzisiaj niema mowy, Qd cza- 
su, gdy isinieje 
niema fuż co liczyć, 
A więc, śmiejmy się! 
potrwa jeszcze trzy lygodnig!? w 


Kasa Chorych, na zdrowie też 
Pozostał tylko humorek, 
Kto wie, czy dolar 
STOP, 


obecnie na 
w rewelacyjnej yekan m w uelodynym i nastro 


Najznakomitsza para kochanków 


ALBERT PREJEAN 


za którego piosenkami szaleje cała Europa oraz 


ANNABELLA 


ularniejsza gwiazda ekranu 


W złównej roli: 
żanin, porywający męską urodą: 


Nadotdan: „RUMBA” 


„NOCE PARYSKIE 


ARRIR SPERE ZZ 
DZIŚ I DNI NASTĘPNYCH! — Nadprogram: Dźwiękowy dodatek i aktualności z kraju.-— Początek w dni powszednie 4.30, w soboty i nie- 
dziele 12,30, — Jedyne w swoim rodzaju arcydzieło, ilustrujące twarde, pełne niebezpieczeństw i romantyzmu życie Żołnierzy Legii Cudzoziem 


„Obława w Paryżu. 


(UN SOIR DE RAFLE) 
Realizacja: CARMINE GĄLLONE, — Nadprogramy! Pocz, o 4 pp., w sob niedz. i święta o 12, 


{= — 


wspaniały film wystawowy 
wa się na 


HENRY GARAT 
RUMBA“. 


Najnowszy taniec 


skie]. Reżyserja Aleksandra Kordy. 


$uólofatorzy nie placa!... 


Wyjątkowo ciężkie czasy odbiły się: Jednakże ciężkie warunki życia nie zaw 
ujemnie na stosunkach między właścicie sze pozwalają sublokatorowi wywiązać 
Sądy się w terminie z przyjętych obowiązków |. 


lami mieszkań a sublokatorami. 
grodzkie zawalone SĄ 

sprawami eksmisyjnemi 
i w większości wypadków sąd przychy 
la się do życzeń lokatora, nakazując 
cksmitowanie sublokatora. Zrozumiałą 


iha tem tle powstaje większość zatar-|' 
gów między wspólłokatorami: 
mieszkania. ` 
Zachodzą jednak 
oburzające wypadki, wskazujące na to, 


jednego| / 


również bardziej 


z życia cyganerji Paryża, którego akcja rozgry- 


Montparnasse, w Deauville i Monte Carlo!—Tysiące najpiękniej- 
szych kobiet świata!—Czar linij kobiecych!-—Cudowna poezja ciała!—Szaleństwo wyrafinowanych zabawi 


stuprocentowy. Pary- 


Reż.: Aleksander Korda. oraz wiośnia- 
na Meg Lemonier. j 


jak powstał i jak go się tańczy. 


KWIAT ALGIERU 


Pełne sentymentu, wielkiej miłości, poświęceńia przeżycia pary kochanków w sercu Afryki. — Algier! Mekka wędrowców! Ośrodek tajemnic 


i wyuzdanych rozkoszy Wschodu i centrum bohaterów i awanturników! — W rolach głównych FIFI DORSAY. HAROLD MURRAY. 


-Kina w Austrii 
maią być zamknięte 
(bf) Nietylko polski przemysł kine- 


jest rzeczą, że między właścicielem do-. ,że subiokatorzy przyczyniają straty lo- matograficzny przeżywa okres ciężkie- 
mu a głównym lokatorem jest stosunek: ikatorom, niszcząc ich mieszkanie lub na go kryzysu, lecz w całej Europie, a na- 


bardziej oficjalny i urzędowy, niż mię- 
dzy lokatorem a sublokatorem. Subleka 
torowi zdaje się, że dłużej może zalegać 
z opłatą komornego. że nie obowiązują 


go żadne przepisy ani ustawy. Pogląd. 


ten jest myiny. 
Przedewszystkiem właściciel domu, 
jako z zasady człowiek zamożniejszy, 


| łatwiej może odraczać terminy płatnoś- 


ci za komorne niż lokator, który odstą- 
pił swój pokój lub dwa pokoje, by nie 
wyzbywać się całego mieszkania i w 
ten sposób 

zarobić na komorne: 


'rażając ich na wielkie koszta. 

Do sądów grodzkich wpływają spra 
wy, w których lokatorzy skarżą się, że 
ich pódnajemcy rozmyślnie 
zrywają BO ze ścian, WA klam 

ki, niszczą podłogi i 
Inni znów wbrew umowie Ersla Zz 
elektryczności nietylko dla celów oświe 
tileniowych, lecz również do prasowania 


i gotowania, co naraża lokatora na stra- W 


ty. 

W razie stwierdzenia podobnych wy 
padków sąd udziela sublokatorowi na- 
tychmiast eksmisji. 


amm R i 


kailo? Tu radio... 


PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 
„POLSKIEGO RADJA, 


CZWARTEK, dnia 10-g0 grudnia. 
1158—1210: Sygnał czasu z Warszawy, hej- 197 


naf z Wieży Mariackiej w Krakowie, odczytanie |% Warszawy 


dż dziennego. i o z 
12,10—12,35: Muzyka z płyt gramofonowyc 
firmy A, Klmgbeil, Piotrkowska 160 

12.35—14,00: Koncert szkolny z Flharmonji 
Warsz Wyk: Onk, Filharm pod dyr. Wilkomir- 
skiego, M. Motkrzycka (sopran). Lija Kmitowa 
(skrzypce) i Wł Raczkowski (akomp.), Słowa 
wstępne wypowie Tadeusz Mayzner, progra” 
mie muzyka skandynawska, 

14 00—15.50: Przerwa 

15 50—116.15: Program dla dzieci, 1) kge 
danie Marji Radziwiłłowiczowej p. t 
bawią mali Japotscycy?. *, 2) Feljeton e Mariet 


na Stępowskiego p, „Świat bez złota“, Trans- 
misja z Warszaw 
16 20—16,40: TN języka franc 
kurs średni — eo L Roquigny. Tr, z -wy, 
16.40-—17,10: Płyty gramofonowe z e: 
17 10—17,35: Odczyt z Krakowa p. ży- 


cia małp człokokształtnych* — prof. $ $, Skowron 

17.35 EA Koncert Śacęch ist la 
Jonasówna (fort), Janina Strzelecka ren), Jà- 
dwiga Szablowska (fort.| AS Gedacnów 
(skrzypce) i L Urstcin one | ME, z W-wy, 

18.50—19.15: Rozmantości, 

1915—19,30. Komunikat Izby Przem, -Handi 
w Łodzi, odczytane progr na dzień następny 
i płyty gramolonowe 

19.30 — 1945: GÓRA filmowy reper- 
tvar ki i plyty gramofonowe, 

45—20,00: Prasowy dziennik radjowy z 

Warsz ZAWY. 

20.00-20.15: Fejeton p t „Jadą ulani“ 


wygłosi ai B. Wieniawa-.Długoszewski, Trans- 
misja z Warszawy, 

-015—2.25: Muzyka lekka 2 Warszawy w 

wykonaniu orkiestry P a p dyr, St. Nawrota, 

iZ. Teme (piosenki) i L. Urstęśna ([akomp.), Tr 


kr 025—22. 10: Słuchowisko z W-wy „Romeo 
i « 

23.102225: Dodatek do Prasowego Dzien- 
nka Radjowego. kom. meteorolog., polic, wiado- 
mości sportowe Tr, z Warszawy, 

22 30—24: Muzyka lekka i taneczna z W-wy, 
AUDYCJE ZAGRANICZNE, 
"19.00. Helsingfors. Koncert symfon. 

19.05. Ryga. „Ewa“, operetka Lehara. 

"20.00, Praga. Recital skrzypce. Natana 
Milsteina. Tr. z Sali Lucerna. 

20.00. Koenigswusterliausen, Koncert 
pod dyr. Oskara Frieda. Tr. z Monbijou|! 


— iw Berlinie. 


20.10. Kopenhaga, Koncert symfon. 
pod: dyr. Mikołaja Malko. 

20.30. Londyn. Regional, Koncert sym- 
foniczny. . 

20.35, Medjolan, „Fedra“, opera Hilde- 
branda Pizzettiego pod dyr. kompoz. 

20.55. Hilversum. Koncert symion. 

21:00. Langenberg.. Koncert solistów | 
i ork. (szczeg. w programach). 

"21:10, Berlin, Cześciowa transm. kon- 
certu svmfon. z Filharm. berlińskiej, 

22.50. Daventry, Recital skrzypcowy 


— | rhibaud. 


[wet w Ameryce właściciele kin narze- 
kają na złe czasy. 


Jak donoszą nam pisma niemieckie, 
Austraja także przeżywa obecnie w 
dziedzinie kinematograficznej okres 


ciężkich zmagań z trudnościami ainidi 
wemi, 

Przed kilku dniami odbyło się w 
iednju posiedzenie związku właści- 
cjeli kinoteatrów z calej Austrj, przy- 
czem uchwalono 

| zamknąć wszystkie kina w Austrfi 
już w styczniu 1932 ponjeważ nowe obo 
strzenia dewizowe powodują znaczne 
podrożenie filmów. a frekwencja w ki- 
nach austriackich ostatnio zmalała. O 
ile więc do stycznia przyszłego roku 
nie nastąpi radykalna zmiana, wszyst- 
kje kina w Austrji zamkną podwoje. 


(bf) W Londynie zostało otwarte spe 
cjalne kino dla matek. Osobliwością te- 
go kina jest ochronka dla dzieci, znajdu 
jąc się obok widowni. Matki zostawia- 
ją tam swe dziecj pod ochroną wykwa- 
lifikowanych pielęgniarek, podczas gdy 
same mogą spokojnie ogłądać film. 


JUTRO WSZYSCY DO „BOMBY*. 

Nie da's, lecz jutro warszawski teatr „póz 
ba'i otwiera swe podwoje w gruntownie odów 
żonym i wyremontowanym gmachu przy ul Ko- 
pernika Nr. 16, Na pey ogień pójdzie wspa- 
sg pocisk tańca, humoru i kterackiej piosenki 

„Hallo, Rumba*, 

a der Bomby* składa Ai z najpopularniej- 
szych gwiazd „Morskiego Oka“, „Qu'-Pro-Quo* 
i „Wesołego Wieczoru*, Dyrekcji teatru udało 
się zaangażować najpopularnejszego śpiewaka 

y obecnej, ulubieńca kobiet, króla płyt gra- 
Kokai Tadeusza Faliszewskiego, Wśród 
zespołu spotykamy pozatem takie nazwiska, jak 

erakówna, B Halmivska, J, Prokopia- 
kówna, I. Różyńska Z. Nowicka, St. Heinrich, 
Wi. Janecki, Al, Suchcicki i J, Welin Osiem 
I swietnie wytresowanych. , Bomba- Girls* oraz chô- 
ry ra i R» tki dape’ miają zespołu, 

e nabywać można w iarze podróży 

Piotrkowska 67) nasrzeciw Grond-Ho- 
Rag Cenę biletów od | zł do 4,50, Dla wygody 
publiczności szatnia bezpłatna, 
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76) 
STRESZCZENIE POCZATKU, POWIEŚCI, | byłem z nią w tej sprawie konferęncję... 
W Katowicach popełniono zagadkowe| Okazuje się, że Gizia wskazała jej po- 


morderstwo. Ofiarą zbrodniarzy padł wspól- 
właściciel fabryki chemikalij, Kamieniecki 
oraz jego żona. Stwierdzono, że Kamieniec- 
ki pracował ostatnio nad doniosłym wyna- 


lazkiem, który miał spowododać przewrót w| dała żadnego rezultatu... Zastanawiałem] na. 


dziedzinie produkcji farb. Zwłoki wykryto 
w opancerzonym gabinecie, posiadającym 
liczne dzwonki alarmowe i do którego nikt 
nie miał prawa wstępu. Z biurka skradziono 
dokumenty, dotyczące wynalazku. 

Podejrzenie pada na wspólnika Kamie- 
nieckiego, Fryderyka Blatta. który po pe- 
wnym czasie umiera w szpitalu dla obłąka- 
mych. opętany „akąś manią prześladowczą. 

Z pozostawionego pamiętnika wynika, 
że Blatt miał zamiar zgładzić swego wspól- 
nika, ale zbrodni tej nie popełnił. 

Po śmierci Blatta kierowniczką fabryki 
zostaje jego żona, pani Ila, która raz iuż 
uciekła od swego męża z podejrzanym 050- 
bnikiem, niejakim Szarkiewiczem. Osohnik 
ten porzucił ją jednak, gdy Blattowa stra- 
ciła środki do życia. i 

Stenotypistką w fabryce Blatta t Komie- 
nieckiego była Jadzia Krzysikówna, zaręczo 
na nieoficjalnie z Kazikiem Flaszkowskim. 

Opiekunem Flaszkowskiego był Kamie- 
niecki, który w myśl testamentu ojca Kazi- 
ka dysponował jega kapitałem w sumie 
100.000 dolarów. Po zabójstwie Kamieniec- 
kiego okazało się, że pieniądze te zostały z 
banku wycofane. 

Jadzia nawiązuje znajomość z detekty- 
wem Czyńskim., który podejmuje się wykry 
cia sprawców tajemniczego morderstwa. 
Czyński dochodzi do wniosku, że na terenie 
Polski zrasuje tajemnicza banda „Rubinowy 
Pierścień", do której należą zawodowi oszu- 
ści i włamywacze: Klimczak, Scheideman, 
Wosiak i inni. Między innemi podejrzenie 
pada rownież ną. mieszkającego. w Katowi- 
cach rzekomego < jasnowidza“: Zarańskiego, 
który w straszliwy sposób rrałtretuje swą 
córeczkę Gizię. Dziewczynką zaapiekowała 
się Jadzia. 

Klimczak zostął zabity podczas pościgu 
na citmnej uliczce w Łodzi, lecz po kilku 
dniącn okazało się, że groźny bandyta żyje. 
Tajemnicy tei nie zdołano narazie wyjaśnić 

Pewnego dnia Plaszkowski porzucił Ja- 
dz%, zostawialąc list, w którym oświadcza. 
że wyjcźdża na zawsze. Jadzię ozarnia 
rozpacz. 

Pewnego dnia Blattowa zaprosiła Jadzię 
do siebie na popoludniową herbatkę, 

Oprócz Jadzi Blattowa zaprosiła feszcze 
kilka pań oraz doktora Kinga, podającegu 
się za egiptologa. który brał udział w od- 
kopywaniu grobowca Tutenkhamena, 

Dr. King opowiada między innemi, że 
przywiózł do Polski mumię egipską z gro- 
bu Tutenkhamena. 

Pani Blattowa, interesująca się zabytka- 
mi archeologicznemi, zwróciła się doń z 
prośbą, aby pokazał jej ten okaz, lecz dr. 
King nie chciał się na to zgodzić. 

Następnego dnia o ósmej zrana komisarz 
Matysiak zawiadomił telefonicznie Czyń- 
skiego, że na Blattową dokonano napadu i 
skradziono kolię brylantową, wartości kil- 
kudziesięciu tysięcy dolarów. 

Podejrzenie pada na Jadzię, która zostaje 
przesłuchana przez Czyńskiezo. 

Jadzia opowiada, że krytycznego wieczo- 
ru dr. King przysłał skrzynię, w której mia 
ła być rzekomo mumia. Jadzia na prośbę 
Blattowei czuwała w sąsiednim pokoju, Na- 
gle usłyszała krzyk. a gdy wpadła do sa- 
lonu. ujrzała Blattową leżącą przy ścianie 
w kałuży krwi. 

Późnym wieczorem do mieszkania faSno- 
widza Zarańskiego zakradł się złodziej, któ- 
ry został przez gospodarza przyłapany na 
zoracysa uczynku. 

arański zawiadomił telefonicznie po- 


licię. 

Okazało się, że owym złodziejem był de- 
tektyw Czyński, który w ten sposób zde- 
maskował zbrodniarza Zarańskiego padszy- 
wajicego się pod nazwisko doktora K aga, 

Gdy detektyw i Matysiak wrócili do 
urzędu Śledczego, komisarz zapytał: 
W jaki sposób zdemaskował 
lak szybkim czasie doktora Kinga? 

— Wa Zarańskiego dawno już miałem 
oko „ — odparł detektyw, który w aiiędzy- 
czasie zdążył się już przebrać, — 


pan w 


Ostatni wypadek u pani Blattowej po- 
mógł mi: ogromnie... Niezależnie od tego 
wypadku zakradłem się pewnego wie- 
czoru do mieszkania Zarańskiego i zat- 
ważyłem w jego mieszkaniu przygotowa 
ną skrzynię... Wtedy nie wiedziałem jesz 
cze jakie będzie jej przeznaczenie... 

— W jiaki sposób dostał się pan do je- 
go mieszkania?... i 

— Dzięki wskazówkom Jadzi... Od- 
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tajemne wejście.. Skorzystałem z tych 
wskazówek i w ten sposób zakradłem 
się do jego apartamentów... Rewizja nie 


"się tylko nad tem, poco mu była potrze- 

bna skrzynia.. Gdy zdarzył się ów wy- 
padek w mieszkaniu Blattowej, odrazu 
wiedziałem, że jest to sprawka Zarań- 
„skiego. Nie chciałem się jednak zdra- 
'dzić dopóki nie miałem konkretnych do- 
wodów... 

— Czy była to ta sama skrzynia?... 
— zapytał komisarz, 

— Bezwątpienia... Gdy wszedłem do 
salonu Blattowej i spojrzałem na skrzy- 
nię, nie miałem już żadnych wątpliwoś- 
ci co do winy Zarańskiego... Ale jeszcze 
milczałem... 

— Szukał pan dalszych śladów ?... 

— Tak jest... | znałazłem.. Pamięta 
pan, zatrzymałem się nieco dłużej przy 
oknie., À 

Zauważyłem bawiem, że brak tam ką 
wałka firanki... Jakgdyby ktoś oderwał 
ręką. Ponieważ była to tiulowa firanka, 
więc stosunkowo łatwo można było o- 
derwać. Pomyślałem wówczas, że na- 
pewno znajdę ten kawałek firanki w kie 
szeni marynarki Zarańskiego... I, jak pan 
widzi, nie omyliłem się... 

— Dlaczego przedstawił się pan jako 
Klimczak ?... pra 

— Chciałem w ten sposób wybadać, 
czy Klimczak naprawdę żyje. ©: 

— | dowiedział się pan czegoś?... * 

— Niestety, w tej sprawie nie udało 
się jeszcze zdobyć pewnych informacyj. 

— Ale musiał pan przecież wtajemni 
czyć Szymczaka w pańskie kombinacje. 

— Szymczak był jednym z owych 
dwuch policjantów, których oddał pan 
do moiei dyspozycji.. 

— Aha... Zaczynam rozumieć... Więc 
w tym celu prosił pan o przydzielenie 
dwuch posterunkowych... Rozumiem... 


— Oczywiście... Kazałem Szymcza* i 


kowi zabrać ten garn'tur i wszystkie 
znalezione przybory w jego mieszkaniu. 
Do ostatniej chwili udawałem złodzieja, 
by Zarański czuł się bezpieczny... Jak 
pan widział zresztą, Zarański nie wytrzy 
mał do końca i gdy wspomniałem 0 
skrzyni, o mało nie padł na ziemię, gdyż 
w tym momencie stało się dlań jasne, że 
jest ostatecznie zdemaskowany... 

— Świetnie zagrał pan tę komedię. 
niema co.. A więc jak.to się odbyło w 
salonie Blattowej?... 

— Zarański dowiedział się, że Blatto 
wa zajmuje się ostatnio archeologiczne- 
mi zabytkami, postanowił więc odegrać 
rolę angielskiego doktora, egiptologa... 
Przy pomocy swych kamratów wkradł 
się w łaski Blattowej, która zaprosiła go 
do siebie... A potem wszystko poszło już 
ljak po maśle... Umówili się tego wieczo- 

ru, że dr. King przyśle mumię w skrzyni 
a sam później przyjdzie. Jadzia czekała 
w sąsiedn'm pokoju. Skrzynię przynie- 
siono rzeczywiście, lecz zamiast mumii 
była w niej lalka gipsowa oraz Zarański. 
Skrzynia była zamkięta, lecz jedna de- 
seczka rozsuwała się i w ten sposób Za 
rański mógł otworzyć kłódkę. W pe- 
wrnym momencie, gdv Blattowa siedzia- 
ła odwrócona. czekając na przybycie 
doktora Kinga. wyskoczył ze skrzyni. za 
dał jej cios sztyletem i ściągnął koliję... 
Zanim Jadz'a zbudziła się ze snu zdążv 
jeszcze zamknąć z powrotem skrzynię í 


ukrył się za firanką... Uczynił to jednaki ten czło 
że kawał tiulu pozostał, stracił ojca i matkę czy te smutne wy- 


(tak niezręcznie, 


mu w reku. Nie namyślaac się dfugo. padki zdołały przynaimniej 


schował ten zdradz'ecki dowód do kie- 
szeni marynarki, a korzystając z dalsze 
go zamieszania, uciekł z pokoju... 


— Mówi pan tak, jakgdyby był panj 


iprzy tem... 
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— I tak właśnie było, panie komi- 
SaTzu... > 

Spisał się pan gracko. Sędzia śledczy 
będzie zdumiony... 

— A mówiłem, że Jadzia jest niewin 


— Któż mógł jednak przypuszczać, 

że Zarański jest doktorem Kingiem... 
— To jeszcze nic... W najbliższym 

en czekają nas większe niespodzian- 


— Czy ma pan znowu coś na wido- 
ku? — zapytał komisarz. 

— Bądźmy mądrzy i patrzmy końca 
panie komisarzu,.. — odparł detektyw, 
żegnając się. 

Przy drzwiach zatrzymał się jeszcze 
i zapytał: 

— Kiedy Jadzia zostanie zwolniona?. 

— Prawdopodobnie dziś jeszcze... 
Czekam na dyrektywy prokuratora... 

— Postaraj się pan to szybko załat- 
wić... Zależy mi na tem, aby ta dziew- 
czyna uspokoiła się nieco... Biedaczka 
dość już nacierpiała się w życit.. 

Tego wieczoru detektyw odwiedził 
Jadzię, Krzysikówna rzuciła mu się nie- 
mal na szyję, dziękując za tak szybkie 
uwolnienie z więzienia, Detektyw nie 
uwazał tego za rodzaj łaski, lecz za swój 
święty obowiązek, 

— Uózyniłem to, co do mnie należy, 
panho Jadziu... 

"Otarła łzy ze swych bladych policz- 
ków i uśmiechnęła się jak ranne słonecz- 
ko; wschodzące z za horyzontu. Twarz 
jej rozsiewala promienne blaski szczęś- 
cia i niewysłowionej dobroci. Wygląda- 

a tak cudnie, tak wiośnianie i uroczo, Że 
‘Czyński mimowołi ujał jej rękę i przy- 
ciskaljąc do swych spieczonych warg. 
wyszeptał; 

— Pani jest dziś niezwykle piękna... 

Jadzia pozwalała mu trzymać swą 
rękę w jego dłoni, Zasłuchana w jego 
słowa w te piękne słowa, których już 
tak dawno nie słyszała z ust żadnego 
„mężczyzny, nie zauważyła nawet, że 
Czyński poraz drugi przycisnął jej pal- 
ce do swych warg. Dopiero gdy poraz 
jdrugi usłyszała te same słowa, wypowie 
{dziane z coraz większą  żarliwością. 
ockręła się jak z głębokiego snu i nie 
wiedząc co zrobić w takiej chwili, odpar- 
ła: 

'  —-Niech pan usiądzie, panie.. Piotrze. 

Poraz pierwszy usłyszał swe imię: 
wypowiedziane jej ustami. Czyński nie 
należał do romantyków, ani też nie roz- 
tkliwiał się zbytnio nigdy. iecz w tej ci- 
szy wieczornej, w świetle małej, ocie- 
nionei lampki w obecności tej pięknej, 
zawsze powabnej kobiety ogarnęło go 
bodaj poraz pierwszy w życiu jakieś nie- 
znane dotychczas uczucie... 

Poczuł nagle potrzebę wyspowiada- 
nia się z bvle czego przed byle kim. Stał 
się rozmowny, wesoły, że aż Jadzia się 
zdziwiła. Wszystko go odrazu bawiło I 
cieszyło. 

Widziała go poraz pierwszy w tym 
niezwykłym stanie, Uważała go zawsze 
za człowieka zrównoważonego, zajętego 
tylko kombinacjami, dotyczącemi wy- 
krycia sprawców zabójstwa Kamieniec- 
kiego, wełebiajacego sie zawsze w tajni- 
ki życia zbrodniarzy, słowem — za czło 
wieka, który sprzedał swe serce za ro- 


fizum. Nie wvobrażała sobie naprzykład 


nigdy Czyńskiego ze łzami w oczach. 
Czy ten człowiek płakał kiedyś?..W szak 
jedną łzę 
wycisnać z jego oczu? 

Miała co do tego wielkie watnliwości. 

Ale Czyński sam zastanawiał się nad 
'motamorfozą, jaka zaszła w jego duszy. 
Tyle razy przechodził obok tej kobiety, 
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tyle razy z nią rozmawiał, widział ją w 
różnych strojach lecz nigdy naprzykład 
nie wpadło mu namyśl, aby ją pocało- 
wać w koralowe usta. Wystarczył jed- 
nak jeden moment, iakiś mieokreślony 
ruch, jedno spojrzenie, by uświadomił 
sobie, że przecież myślał o niej często, 
troszczył się o nią, okazywał jej bardzo 
wiele serca, a przecież nikt tak nie dba, 
nikt tak nie myśli ciągłe o ludziach, któ- 
rzy są mu obojętni... 

— Więc?.., — pomyślał w tej chwil 
i uśmiechnął się sam do siebie, 

Jadzia nałała dwie filiżanki herbaty. 
Postawiła na stole klosik z ciastkami. 
Czyński wodził z nią wzrokiem, rzuca- 
jąc ukradkowe spojrzenia. Możeby i za- 
proponował jej odrazu aby przeszła do 
jego mieskania, możeby i wspomniał o 
ślubie, ale w tej chwili uirzał w swej wy- 
obraźni twarz Flaszkowskiego. Tak, © 
nim zapomniał!.. Wiedział jak bardzo 
Flaszkowski kochał Jadzię... I jak ona 
jego kochała... Kochała?.., To może jest 
nieścisłę... Ona go jeszcze kocha... Więc 
ma rywalizować z Flaszkowskim?.. Z 
tym, który tak serdecznie go pożegnał?. 
Pożegnał!.. A więc odszedł!..., Może na 
wet odszedł ną zawsze. Jadzia jest 
młoda... Nie ma nikogo... Ktoś musi się 
nią zaopiekować... Skoro Flaszkowski 
odszedł. więc chyba już z niej zrezygno- 
wał... Jeżeli on nie poprosi o jej rękę, 
przyjdzie inny... 

Rozumowanie to dodało mu otuchy. 
Podczas zajadania ciastek i popijania 
herbaty, zahaczył jakoś o ten temat. 
Chciał sprawdzić przedewszystkiem ja- 
kie to na niej zrobi wrażenie. Ale Ja tzia 
zdawała się nie rozumieć co miał wtaści- 
wie na myśli. 

— Flaszkowski odszedł — mówił 
Czyński. — Przypuszczam, że na zaw- 
SZE.., 

— Sam mówił pan, że miał pan od 
niego ukłony... — przerwała, blednąc 
lekko. 

— Tak. owszem ale nie były to prze- 
cież ukłony dla pani... 

— O, ja już z niego dawno zrezygno- 
wałam... 

— Doprawdy? — ucieszył się. — A 
co będzie, gdy wróci... 


— On już nie wróci.. w każdym ra- ` 


zie nie wróci do mnie... -— odparła smut- 
nie, 


Czyński zapalił papierosa i przyjrzał? 


się uważnie jej twarzyczce, Zastanawtał 
się nad czemś. Przyszło mu w tej chwili 
do głowy że nie miałby sumienia skrzyw 
dzić tej dziewczyny. A więc ślub... Dob- 
rze, co dalej?... Czy on się nadaje do 
małżeńskiego pożycia?.. Dziś w Katowi 
cach, iutro w Krakowie, pojutrze w Ło- 
dzi.. Miesiąc w kraju, drugi miesiąc za- 
graricą... Czy będzie mógł wszędzie za- 
bierać ze sobą Jadzię?.., 

Ale powiedzmy, że ta trudność zosta- 
ła już pokonana... Czy poza tem aic już 
nie stoi na przeszkodzie?.. _Musiałby 
chyba zmienić zawód. Nie wyobrażał so- 
bie detektywa z żoną, Chyba z taką żo- 
ną która ma kochanka. 

— Pan taki zamyślony... — sze nęła 
Jadzia. — O czem pan teraz myślał. pa- 
nie Piotrze?.., 

— O czem myślałem?.. — odparł 
ratrząc na nią z uśmiechem, — Iichrze, 
bedę szczery i powiem... Myślałam > tem 
że taki człowiek fak ja nigdy chyba nie 
zazna szczęścia domowego ogniska... 

-- A czy bardzo pragnąlby pan mieć 
własny dom?... 


(Dalszy ciąg jutro). 
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Niezapomniana 
para kochanków 


Jeanette Gaynor 


Skandal 
w świecie 
filmowym 

Słynny aktor filmowy 


Henry Garat 


przyłapany został na kradzieży 
Po przeprowadzeniu docnodze- 
nia okazało się, że jest on noto- 
rycznym 


= p DOLICE Miloti 


— i x Arcydzieło osnute na tle przeżyć lot- JĄ $ 
EET nika omotarego nicią kobiety szpiega | RZ 
| AAC PAY CYWA p.h nPodniebny Romaner (Piekto) . ż A 


Charles Farrell 


w przecudnym filmie p. t. 


„Melodja 
Szczęścia” 


wkrótce 


w najnowszym prześcigającym wszystko, 
co dotąd stworzył, filmie 


OB Mi Dźwięlcowe kimo — Teatr 
| EO N Poraz pierwszy w Łodzi, — Humor — Smiech! — = E leże *niisiit w ODE wi ML] 


Ostatnie dni film p. t. Ostatnie dni. 


„PAN CYT ERANJI 


przygody sobowtóra 


El; BRENDEL w roli Al. CAPONE'a SE :. DORSAY, zyc świat nowojorskich przemytników alkoholu. Karabiny maszynowe na ulicy. Nocne kluby i spelunki. 


Nadprogram: Dodatek dźwiękowy. — UWAGA! Ceny miejsc zniżone. 
ee m  O  LL9.8. WATTROWWZWSCWNNW TRE | 
Doktór Teatr Lit. Art, w Łodzi | Od środy 9,XII do niedzieli dn 13.XII r.b. włącznie przebojowa rewja p.t. 


Klinger „MOMUS“ PORAZ SETNY” 


SPEC. CHOR, WENERYCZNYCH, 
SKÓRNYCH I WŁOSÓW. 
(PORADY SEKSUALNE), 


Andrzeja 2. Tel. 132-28 
Przyjmuje od 9—11 1 5—8 
w niedziele i święta od 10—12 

Od 1—2 w Lecznicy. Piotrkowska 62. 


PORADNIA 


WENEROLOGICZNA 


nl, Zgierska Nr. 17. w2cz, i 16 obr. z udziałem całego zes ołu, W środę premjera nowej rewji 
pod kier, Taurydzkiego | Początek przedstawień w dnie powszednie o godz. 7-ej, 9-aj, a w niedzie 
* 1 M Oryńskiego. lẹ i święta o godz. 5-ej, 7-ej i 9-ej 


Zawiadomienie. 


Niniejszym zawiadamiam 
! (Sz. Fanie, iż z dniem dzisiej- 


szym otwieram przy moim > 
„ ARLUN FAYLJERSRIN EW i 


Pol Soona ZŁOTY—lekcja: francuskiego, angiel- 


skiego, hiszpańskiego, włoskiego, es- 


z al © EB 3a iti = k F peranta, udzielają pedagodzy, Cegiel- 


niana 37, m. 10. Informacje 5—8 wiecz. 


pod osobistym kierow. p. LEONA. szcz a Rn ODBC dCi ZEE OR 
pip g ie Mol ea lgt j Z poważaniem 
czynna od 8 rano do 9 wieczór. p š Efi. ECsernow. Rozmaite 
Od- 11-12 12-3 przyjmuje kobieta-lekarz We wszysikich | | s0o0000000G000000000000050000002000000: 
w niedz. i święta od 9-2. Leczenie chor.| HA - oddziałach Dr. med. i Dr. med. 


WENERYCZNYCH i SKÓRNYCH. i z E BEERE E E 
ż ZGUBIONO torebkę (woreczek) skór- 

Porada 3 zł. duże zapasy tal Ironsi | kową z papierośnicą, zawierającą zł. 

Dr. med, u % 550.—. Pieniądze te zgubione zostały 


VUUS przez biednego robotnika, który je po- 


w O 
e p Tel. 181-83 Specjalista chorób skórnych |życzył na kupno mieszkania i bardzo 
> Specjalista chorób i wenerycznych. prosi uczciwego znalazcę o zwrot za 
Jul, USZ Rozner ROC pge Leczenie d atermią. Elektroterapja. ij zyj si Kielma 93, Jan ży 
rycznyc mo- M cza ) 
Andrzeja 5, tel. 159-40. f czopłciowych, OO a. 3% cker yn O aA PASKA T kasie NR eRT P 
Specjalista chorób skórnych, wenerycz Łódź, ul. Piotrkowska 98 Leczenie światłem W ałedziele kd $—1 pp. cić za wynagrodzeniem. Diament, Ki- 
nych i Ginta eni Elektroterapia, URE TR TOTO AZ promieniami Dla niezamożnych ceny lecznic. _ | lińskiego_50. 


„pa kwarcowa. | PRZYBŁĄKAŁ się pies duży, bronzo- 


A SACZ | DR. MED. wy, kusy. Odebrać można za zwrotem 


kosztów, ul. Ludwiki 38, Widzew, w 
o: dF. Bornstein ci = = zi Abra 


do 8.30 w. w 


Przyjmuje od godz. 8—11 I od 5—9, 
w niedziele i Święta od 9—1. 
Dla pań „oddzielna poczekalnia. 


DOKTÓR 


$ Pc SĆ o omaŚ: dzielę i święta 2 akuszer - poea 
SA 10—1. Dla pań odjjfRÓDMIEJSKA 29 (dawn Cegielniana 
peas zdrowie, SzocaGAe: l sowódonite ży: dzielna poczekalnia nr 4), tel 134-90, 
ciowe, Duże ofiary materjalne Godziny przyjęć 10—12, „37 po poł, 


———-——— 
——-— — 


zależne sąod jakości towaru. Nie każdy dowolnie zachwa 
Cegielniana No 4, lany towar. lecz w ciągu dziesiątków lat w całym świecię Bromoa LECZNICA POTRZEBNI cieczy lub kati 
tele fon a 6 wypróbowana jakość zasługuje oe Wasze zaufanie, LEKARZY SPECJALISTÓW do sprzedaży gazet. Zgłaszać się il. 
Specjalista chorób sk rnych TYLKO OLLA“ m i I GABINET. DENTYSTYCZNY Zagajnikowa 95 róg Rokicińskiej Sob- 
s PRZY GÓRNYM RYNKU . 
Leczenię lampą kwarcową. PRYWATNE Piotrkowska 294, tel. 122-89. 


Przyimuje od” godz, 8-2 od 8—9, POGOTOWIE LEKARSKIE gMuszecja | prz Przystani tratw, zabianiecch) 


w niedzielę i święta od g. 9—1. Prz 
yjmuie w niedziele i Święta do 2-ej po poł 
Dla pań oddzielna poczekalnia. Zielona 6. 6. od 3—5 i od 7—8 Wirystkie specjalności i dentystyka. 
ESEE” apłełe świetlne, lampa kwarcowa, 
Dr. med. raj Pomorska elektryzacja, Roentgen, Fah drsi 
EJ. LU bIGZ "TELERON: tel. 127-854. |analizy (moczu. kału. krwi. plwocin, 


wydzielin itd.). Operacje, opatrunki, 
specjalista chorób skórnych, we|Udziela doraźnej pomocy lekarskiej we wszelkich wypadkach 


nieumebłowa- 
ny, duży z alkową 
do wynajęcia od 1 
śrudn'a 1931 r. wej- 
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Pływacy, bokserzy i hokeiści czescy 
popisywali sie W stolicy naddunajskiei 


(Korespondencja własna „Expressu) 
łu bajeczne. Jednem słowem hokeista ja | jesiennego, któremu na lmię Admira a 


Wiedeń, 7 grudnia, 

Wbrew wszelkim oczekiwaniom, oka- 
zało się, że międzypaństwowe zawody 
pływackie Austrja—Czechy nie przyn'»- 
sły pożądany<h emocyj w postaci mO- 
wych reku”dów. 

Póidę nawet dalej i powiem, że zawo- 
dy same mależały do bardzo nudnych: 
gdyż zestawienie prorramu pozostawia- 
ło wiele do życzenia, Przedewszystkiem 
ilość walk oOgrańiczono do sżeściu wli- 
ćzając Już match pitia wódnej a jeżeli 

zcze dodamy, że Í do tej minimalnej 
ilości każde Państwo wystawiało jedne- 
zo zawodnika zrozumiemy dlaczego za- 
wody miała przebieg nieinteresujący. Je- 
dyną rekonpensatę za tak nudne wojt 
był przebieg walk w piłce wodnej. 
pierwszym dniu zwyciężył Wiedeń bad 
prezentacie Pragi w stosunku 5:2 (2:2), 
przyczem zaznaczyć należy, że Czesi 
prowadzili już 2:0, Jednakowoż gospo- 
darze zabierają się energicznie do pracy 
i wyrównują | nawet zdobywaią zwy- 
cłęstwo. Rewanż, który wliczony został 
do punktacji zakończył się zasłużonym 
sukcesem sympatycznych Czechów.Tym 
razem znowu Austrja prowadziła do 
przerwy 2:0, dopiero druga część gry 
wykazała silną przewagę taktyczną go- 
ści, którym udało się nzyskać trzy zwy- 
cięskie bramki mimo wspaniałej gry 
bramkarza Austrii Pollaka. 

Nie o wiele lepiej powiodło się dru- 
glej reprezentacji Czechów, która wystą- 
piła jako przedstawicielka Moraw prze- 
cìw Austrji w boksie. Tym razem zwy | 
cięstwo Austrjaków było bardziej prze- 
komywujące a pr wałki emocjonu- 
jący: Wymiki techniczne przedstawiają 
się następująco: 

Waga musza: Hammer (A) bije świet 
nego Nawratila (M.) na punkty, 

waga kogucia: Austriak 
zwycięża na punkty Bezdęka 

waga piórkowa: Jaro (A) zwycięża 
Loosa (M,) w drugiej rundzie przez k,o. 
Była to najładniejsza walka wieczoru! 

waga półśrednia: Morawianin Stöckl 
zdobywa dalsze dwa punkty nad Austrja 
kiem Frabalinem bijąc go na punkty 

waga średnia: Huditsch (A.) zwycię- 
ża bez walki z powodu nadwagi Landu- 


Iilichman 


sza (Morawy). W walce tow. zwycięża 
„Austriak w I rumdzie przez k.o., 

waga półciężka: Laszek (A) zwycię- 
ża na punkty Ostruniaka (M.), 

waga ciężka: Znany w Polsce Am- 
bros zmusza Austriaka Havlicka do pod- 
dania się w III-ej rundzie, 

Ostatecznie zwyciężyła Austrja w sto 
sunku 10:6. 5 

A 

Honor obrony Czeskiego Lwa“ przy 
padł w udziale trzeciej drużynie sporto- 
wej, która bawi obecnie we Wiedniu. Jest 
nią świetny zespół hokejowy agd 
Lawn-Ternisklubu, któremu po szt 
wej grze udało się zwyciężyć wice-mist- 
rza Austrji PSK. Prażanie podobnie | 
| Wiedeńczycy nie znajdują się jeszcze | 
w formie, wystarczyła im jednak świet 
na mttyna, aby zwycieżyć. * Najlepszym | 
graczem Czechów był bezsprzecznie zna 
komity Malecek, który swoich wozów 
przeciwników przewyższał conajmniej 
o klasę. 

Wszędobylski doskonale podaje. Pro 
wadzenie krażka technika jazdy i strza- 
RETTZWFOZTCTN SOC AE) 


Sukces boksera pabja- 
nickiego. 


kich mało! Temu wspaniałemu „okazo- |że jej się ten tytuł słusznie należy 


wi“ przeciwstawili gospodarze swego j|wodniło koce jaki zwycięstwo w Kró- 


świetnego bramkarza Oerdógtia, który 
naprawdę „łapał* wszystko, Jego też za- 
sługą jest stosunkowo niska przegrana, 
Ponad przeciętność wybiłi się Tosicka, 
zdobywca jednej bramki 1 bramkarz dr. 
Peka, który bronił bardzo dobrze, Z go- 
spodarzy wyróżnili się: Ertl, Tatucz i 
obrońcy. 

Nareszcie wiec piłkarskiego mistrza 


Brzedolimgijskie przygotowania lekkoatletów 


Jak się dowiadujemy, w przededniu 
okresu przygotowawczegu do udziału 
polskich zawodników na Igrzyskach 
Olimpijskich w Los Anegeles, min. Ma- 
tuszewskii delegat Polski do międzyna- 
rodowego komitetu olimpijskiego, żywo 
interesuje się udziałem Polski na Olim- ' 


lewskiej H 
Zajęła pei de miejsce (17 pkt.) 


zę stosunkiem bramek 28:8 II Vienna 17 
28:12, na dalszych miejscach Rapid, 
WAC., Wacker itd. Ostatnie miejsca zaj- 


tą zażartą 
Z 
DOLEGA 
, 


mują: Slovan, Nicholson, Hakoah, FAC., 
eg te stoczą z pewność 
walkę o... pozostanie w I-ej lidze... a 


i czyni starania, ażeby sport polski w 
tym dziale znalazł podstawę do jaknaj- 
racjonalniejszego przygotowania przed- 
olimpijskiego. Min. Matuszewski podzie 
la opinię ogółu władz sportowej w 
kwestji potrzeby zorganizowaniu «bozu 
przygotowawczego pod kierunkiem któ 


piadzie. Ze względu na fakt, że lekka at regoś z wybitniejszych fachowców, któ 
letyka, będącą najważniejszym punktem ryby mógł dać najlepsze gwarancje w 
programu olimpijskiego, uczyniła w r. | doprowadzeniu zawodników do szczy- 
bież. w Polsce ogromne postępy I wy- towej formy. Jak się dowiadujemy, Pol. 
sunęła naszych zawodników do rzędu Zw. Lekkoatletyczny liczy się z możli- 
czołowych europejskich potęg sporto- wością udziału na Igrzyskach około 10 
wych, min. Matuszewski zwrócił bacz- zawodników i zawodniczek, 


ną uwagę zwłaszcza ma lekką atlętykę 


10 lecie kobiecej 
lekkoatletyk 


W roku przyszłym upływa 10 lat od! 


chwili rozpoczęcia we Lwowie pierw- 
szych kobiecych zawodów lekkoatle- 
tycznych. Zarząd PZLA zamierza ucz- 
cić ten jubileusz przez urządzenie we 
Lwowie kobiecych mistrzostw Polski 
albo meczu kobiecego z Czechosłowac 
ja. O ile mecz z Czechami doszedłby do 
skutku, urządzonoby mistrzostwa ktbie 
ce w Łodzi, mistrzostwa  męske w 
Warszawie a 10-bój prawd. na Śląsku. 


Finał drużynowych 
mistrzostw Polski 
Nadchodząca niedziela przyniesie 
wreszcje finałowe spotkania bokserskie 
o drużynowe mistrzostwa Polski mię- 
dzy Wartą poznańską a BKS-em, 
Drużyna BKS-u wystąpić ma do tych 
zawodów w odmłodzonym składzie. W 
nielada kłopocie znajduje się również 
Warta poznańska, której drużyna wy- 
kazuje ostatnio słabą formę a doskonali 
zawodnicy Majchrzycki i Wiśniewski 
postanowili narazje po ostatnich niepo- 
wodzeniach wypocząć. Prawdopodo” 
bnie uda się jednak kierownictwu na- 
kłonić tych zawodników, by stanęli do 
finałowego meczu o mistrzostwo Polski, 
gdyż w przeciwnym wypadku Warta 


wielka Honorowa 
Nagroda Sportowa 


Posiedzenie komisji nadawczej Wiel 
kiej Honorowej Nagrody Sportówej, o- 
fiarowanej przez PUWF a przyznawa- 
nej coroczn.€ za najlepszy wyczyn Spor 
towy, odbędzie się 21 stycznia. Naj- 
poważniejszymi kandydatami są Kuso- 
ciński, Kiszturno, Matuszczyk, Sawicki 
i Nehringowa, 


Zamiejscowe zespoły 
hokejowe w Łodzi. 


Jak się dowiadujemy w czasie Boże- 
go Narodzenia bawić będzie w Łodzi ze 
spół hokejowy Warty PORY któ- 
ry zmierzy się z ŁKS-ę 

W pierwszych Aa stycznia ba- 
wić będzie w Łodzi zespół hukejowy 
ŻASSU warszawskiego, który grać bę- 
dzje pierwszego dnia z Makkabi. a w 
drugim dniu z ŁKS-em. Pozatym ŁKS 
prowadzi pertraktacje z drużyną hoke- 
jową Cracovji, która gościć będzie w Ło 
dzj również w styczniu 


Walne zebranie tenisistów 


W nadchodzącą niedzielę odbędzie 
się w Warszawie walne zebranie Pol- 
skiego Związku Lawn - Tennisowego. 

Na zebraniu tym jak rokrocznie 


niema widoków na uzyskanie tytułu mi- |ustalony już zostanie kalendarzyk waż- 


strza. 


niejszych spotkań na rok 1932. 
p RE Rai ono: POP EU PERON POLO A | 


Reforma mistrzostw 
kolarskich Polski 


Związek Polskich Towarzystw Ko= 
larskich projektuje na rok przyszły re- 
formę kolarskich mistrzostw Polski, a 
mianowicie wyłonienie grupy pierwszej 
klasy torowców w liczbie około 10 ko- 
larzy i rozegranie mistrzostwa na punk 


udo- |ty w kilku miastach kraju. 


Projekty hokejowe 
Poznania 


Hokejowa repr. Poznania ma wal- 
czyć 13 bm. ze Śląskiem, zaś na 25 į 26 
bm. projektowane są mecze z Berlinem 


Walne zebrania. 


Walne zebranie Łódzkiego Okręgo- 
wego Związku Piłki Nożnej odbędzie 
się w dniu 16 stycznia. Walne zebranie 
ŁOZLA odbedzie się w dniu 20 grudnia 
w lokalu YMCA, 


Pierwszy krok bokserski. 


W dniu dzisiejszym rozpoczyna się 
w Łodzi Pierwszy Krok Bokserski dla 
początkujących bokserów. Pierwszy 
Krok potrwa do niedzieli włącznie, W za 
wodach bierze udzjeł około 150 bokgę- 
rów. 


Wcielenie do wojska piłkarzy. 


Jak się dowiadujemy w najbliższym 
czasie wcielonych zostanie do szere” 
gów armji szereg czołowych piłkarzy 
łódzkich. Kiub Turystów traci Świetnie 
sję zapowiadającego Kowalskiego, Wi 
MA Stolarskiego i Lenarta. 

Pozatem inne kluby tracą równisż po 
kilku zawodników, którzy znajdują się 
w wieku poborowym. 


Kalendarzyk spofkań 


o puhar Davisa 


Kalendarzyk spotkań tenisowych © 
puhar Davisa ustalony został w sposób 
następujący: I runda do 10 maja, 2 me 
da do 19 maja, 3 runda do 26 maja, 4 
runda do 11 lipca. Finał strefy europej- 
skiej musi się odbyć najpóźniej 18 lipca. 
Półfinał między mistrzem strefy europej 
skiej a mistrzem strefy amerykańskiej 
rozegrany zostanie od 22 do 24 lipca. 
Finał rozegrany zostanie od 29 do 31-go 
ipca. 

W prasie amerykańskiej ukazał się 
wywiad z Tildenem. Omawiając swoje 
tournee po Europie oświadcza Tilden, 
że Nusslein jest obok Cocheta najlep- 
szym tenisistą europejskim, 


Międzypaństwowy mecz 
zapaśniczy. 


Jak wiadomo najmniej spotkań mię- 
dzypaństwowych rozgrywa Polski Zwią 
zek Atletyczny, który do tej pory nie 
wykazał szerszej działalności na arenie 
międzynarodowej. Jak się dówiadujemy 
pierwsze poważniejsze spotkanie mię- 
dzypaństwowe od dłuższego okresu ro- 
zegrane zostanie w pierwszej połowie 
stycznia między Austrją į Polską. Mecz 
odkędzie się w siedzibie PZA w Kato- 
wicach, 


Najlepsze zespoły Europy środkowej w Pradze 
Sparia -Rapid 3:2 -- Slavia --FTC 2:1 


(Korespodencja własna „Expressu) 
Ubiegłej niedzieli gościły w Pradze |tykę, w drugiej połowie grali już słabiej 


Ferencvarosz wielokrotny mistrz 


ę| ,Węgrzy grali systemem półgórnych pi* 


gier, grając ze Slovią i Rapid, również łek, ponieważ w grze głową są poprostu 
wielokrotny mistrz Austrji, sprowadzo-, mistrzami i nieraz piłka wędrowała od 


Sparta, egoroczny mistrz jesienny Cze- 
chosłowacji grala przeciwko Rap'dowi. 
Sparta wygrała wprawdzie z różnicą je 
dnej bramki, ale zwycięstwo to nie mo- 


Przed niedawnym czasem donosili- ny tam przez Spartę. jednej bramki do drugiej, nie dotykając glo nikogo przekonać, gdyż sędziowie 
śmy o przejściu Świetnie zapowiadają- Spotkania te odbyły się równocze- prawie ziemi. zescy sędziują stronniczo. Tym razem 
cego się boksera pabjanickiego Hymera śnie, a to ze względów konkurencyjnych Że węgrzy nie strzelili więcej jak je- Fa karne“ (były to lekkie przewinie” 
z drużyny Kruscheender do drużyny dwuch starych sąsiadów Sporty i Slavji. dnej bramki przeciwko dwum Slavji, to nia) wygrały match Sparcie. 

CWS (Warszawa). W barwach nowego| Większym magnesem był oczywiś- bezwzględnie zasługa bramkarza cze- Rapid pod kierunkiem takiego sędzie 
klubu startował Hymer poraz pierwszy cie sławny Ferencvarosz pogromca chów Planiczki, który w niewiarygod- go rozwinął zupełnie grę i z repertuaru 
w ubiegły wtorek. zwyc'ężając przecj- Urugwa'czyków w Montevideo i tego- ny sposób chwytał najostrzejsze piłki. |wiedeńskiej szkoły dużo pokazać nie 
wnika przez k. o. Przed Hymerem sto, roczny mistrz jesienny Węgier. |Jest on dzisiaj jednym z najlepszych |mógł. 

karjera otworem, | 


Węgrzy pokazali też w pierwszej po bramkarzy europeiskich. 
Na sąsiedniem boisku tymczasem 


Dr. Ma-um, 
łowie rzadko w dzianą tu technikę j tak- 


— 
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Samobójstwo 
adwokata 


. w przededniu rozprawy sądowej 
Berlin, 10 grudnia, 
(Telegram własny), 

(t) Dziś rano przybyła policja do 
willi adwokata Pagenkempera celem a- 
resztowania go z polecenia prokurato- 
ra. - 

W chwili aresztowania adwokat wy- 
ciągnął z kieszeni rewolwer i oddał do 
siebie kilka strzałów. Adwokat Pagen- 
kemper padł trupem na miejscu. Miał on 
stanąć jutro przed sądem za defraudację 
kilkunastu tysięcy marek, lecz do rozpra 
wy sądowej pozostawał na wolności. 
Dopiero w ostatniej chwili prokura- 
tor zdecydował się wydać nakaz aresz- 
towania ponieważ istniała obawa, iż 
oskarżony adwokat ucieknie zagranicę. 


Hotel dla małżeństw 
pragnących się rozwieść 
New York, 10 grudnia. 
(Telegram własny), 

(t) Słynny miljoner amerykański Van 
derbild wybudował w miasteczku Reno 
w stanie Nevada hetel dla kandydatów 
do rozwodów. Miasteczko to słynie z 
łatwości otrzymywania rozwodów. 

Ponieważ każdy, kto zamierza roz- 
wieść się, musi mieszkać uprzednio 6 ty 

odni w Reno, Vanderbild polecił urzą- 
ié szereg kortów tenisowych oraz wy 
budować salę teatralną, aby siatce 


prezydent republiki Miklas, minister Szober i biskup Piiiil. 


Slywający Motel na semie 


moze 


stwa mogły przyjemnie spędzić ostatnie 
kilka tygodni przed rozstaniem się, 

Pobyt 6-tygodniowy wraz z całko- 
witem utrzymaniem będzie kosztował 
500 dolarów. 


Ceny maksymalne 
na żywność w Niemczech 


Berlin, 10 grudnia. 
(Telegram własny) 

(t) W związku z nowem rozporządze 
niem wyjątkowem o obniżeniu cen arty | umumum 
kułów żywnościowych, rząd zamianuje 
specjalnego komisarza, który ustana- 
wiać będzie ceny maksymalne. 

Komisarzem tym będzie mianowany 
były burmistrz Lipska dr. Hedeler. Za 
przekroczenie cen maksymalnych, gro- 
zić będą w Niemczech kary pieniężne 
oraz więzienie. 


Wielki parowiec rzeczny „Kurpłalz” kursują 
stał obecnie na pływający hotel, który stale 


wać w nim kabiny na dowolną ilość dni. 


Sowódź w $zRocji 


Masowy morderca 
przed sądem w Newe=Jorku 
New York, 10 grudnia. 


(Telegram własny), 

(t) W miejscowości Clarcksburg za- 
siądzie na ławie oskarżonych w dniu 
dzisiejszym morderca, który odebrał 
cie 5 kobietom, a następnie zwłoki ic 
pochował w piwnicy. 

Niezwykły ten osobnik posiada rów- 
nież na sumieniu kilkanaście innych 
morderstw, Proces który toczyć się bę- 
dzie w śmachii opery, wywołał wielkie 
zainteresowanie w całej Ameryce. 


Szkocja nawiedzona została klęską powodzi. Fotografja nasza dokładnie ilustru 
je sytuację, jaka panuje obecnie, wskntek długotrwałych deszczów w tym kraju 
CREEN WTZ KOZA IC EE ES UPEOSBIZNOZ ZEE WT TK K PD 3 UPRDAZY PORWAĆ 0 BEZ DA 


Statua wolności 


w porcie leningradzkim 
Moskwa, 10 grudnia. 
(Telegram własny) 

(t) Rząd sowiecki postanowił wybu- 
dować statuę wolności w porcie lenin- 
gradzkim. Statua ta będzie miała, wyso 
kość 110 stóp a na jej wierzchołku umie 
szczona będzie, latarnia morska. 

l 


GRUŻLKĄ _JEJT HOROIA ULECZALNA IVT 
KUP NALEPKE „PRZEGWGRUŻLICZA 


Z okazji 140 rocznicy zgonu słynnego kom ora Mozarta, w kościele św. PPP = 
Stefana w Wiedniu odbyło sę arose Bodo; udział w którem wzięli republikih isz pański e] 


stale na Renie, zamieniony zo» | Pierwsz 
dzie kursował pomiędzy Mann- | otrzymała znana tancerka klasyczna La 
heimem a Rotterdamem. Amatorzy przebywania na wodzie będą mogli zajmo- | Argentina, Fotogralja nasza wskazuje 
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JHowy premier 
totemski 


Po krótkotrwałem przesileniu na Łotwie 
premjerem mianowany został przedsta- 
wiciel partji wk» Marger Skuje- 
nek, 
SKEDNECZEZES ZSEE YO ZI TMISGZDÓZIEÓÓ 


Pierwszy order 


order republiki hiszpańskiej 


moment dekorowania tancerki przez 
premjera Azana. 


Salandra ma logu 
śmażerci 


dają nadziei utrzymania go przy życiu, 


Nieście pomoc 
najbiedniejszym 


„o RE 
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SESSE DRE 1 tO RAY I AZ IDEĄ N E "1 PABÓJ_ = 
ODDZIAŁY; KRAKÓW, ul, Pijarska 4 Telefony: 165-00 i 171-50 (Oddział dla całej Małopolski). Ekspozytury krakowskiego oddziału: TAĄRNÓW,ul Św Anny Nr. 14 i NOWY SĄCZ, ul Matejki 


L. 15; KATOWICE: Administracja ul. Piastowska 9 tel. 7-17, Redakcja ul. Mickiewicza 8, tel. 5-78: SOSNOWIEC: Biura dzienn 
dzienników J Hlawski, ul. Małachowskiego 1; DĄBROWA GÓRNICZA: Biuro dzienników |, Hlawski 3-go Maja nr, 4, TŻ 
10-go Lutego dom inż, Pętkowskiego, tel, 11-69 CZĘSTOCHOWA: Al. Panny Marji nr. 21, tel. 4-48: KALISZ: Złoża nr. |4; RĄDOM: 
Sienkiewicza nr, 46, tel 171; SKARŻYSKO: ul. lłżecka nr. 16, tel. 40, PIOTRKÓW TRYBUNALSKI: 
TOMASZÓW MAZ, ul, Polna Nr. 11 tel, 168, 


Prenumerata: Z kosztami przesyłki pocztowej zł. 3 gr. 50 miesięcznie Ogłoszenia: 


ików Józef Hlawski, ul, 3-go Maja nr 28. 
Krupówki, dom p, W, Krzepłowskiegn 
j A, Eifer, ul, Żeromskiego 25 tel 2-15: 
ulica Garncarska nr. 3, WŁOCŁAWEK: 


BĘDZIN; Biuro: 
GDYNIA, ulica 
KIELCE, ulica 
ul, Anioniego 45 


z a 


EZ ZZ RADY (zę POOR 
w tekście 50 gr, za wiersz milimetroww (na stronie 4 szpalty)i 
Ż hd „nekrólogi 40 gr. za wiersz milim. 7 
najmniejsze zł. 1.50. Poszukiwanie pracy: za słowo 10 groszy, naitni 


Drobne: za słowo 15 groszy; 
nefsze zi. 1.20. 
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Za wydawcę į druk.: Wydawnictwo „Republika” sp.z ogr. odn: redakio1 edpowiedzialny: Jan Grobelniak, Łódź, Piotrkowska 49. 


